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Wi tam z bo żo na ro dze nio wym wy da -
niem ga ze ty e -wy szo grod. pl. W tym krót -
kim fe lie to nie tak du żo bym chciał Wam
po wie dzieć. Jak za pew ne pa mię ta cie star -
to wa łem w ostat nich wy bo rach z ugru po -
wa niem z ha słem „Nor mal na Pol ska”. Nie
po do ba ło mi się co ro bi li po przed nio rzą -
dzą cy, ale to co ro bi no wa eki pa to cie ka wie
nie wy glą da. Czy bę dzie my ży li w kra ju
wiecz nej woj ny we wnętrz nej i to ta kiej to -
tal nej. Czy jest szan sa na plu ra lizm? Czy
bę dzie szan sa na to le ran cję i pra wo do wła -
sne go zda nia? Naj waż niej sze to sza cu nek
do dru giej oso by bez wzglę du na to że ma
in ne zda nie. Ni gdy nie bę dzie jed no myśl -
no ści, to jest oczy wi ste. Trze ba two rzyć
struk tu ry i roz wią za nia umoż li wia ją ce do -
cho dze nie do kon sen su su. Bo jak nie, to
co? To i tak my zwy kli lu dzie za pła ci my
za to wszyst ko. Wła dza pań stwo wa czy lo -
kal na nie mo że za po mi nać że ma dzia łać
na rzecz wszyst kich. A nie tyl ko swo ich
zwo len ni ków. Ni by pro ste, ale ja kie trud -
ne. 

Nie bój cie się mieć wła sne zda nie.I nie
bój cie się wła dzy. Jak wi dać każ da wła dza
jest tyl ko chwi lo wa. 

W Świę ta Bo że go Na ro dze nia ciesz cie
się każ dą oso bą przy wspól nym sto le.
Ciesz cie się so bą i wza jem nie do ce niaj cie.
Da waj cie so bie wza jem nie du żo ra do ści.
Naj pięk niej sze są te drob ne ra do ści, któ re
jak ma ły pło myk naj pięk niej roz grze wa ją
ser ca.

Ży czę Wam jak naj wię cej ra do ści ma -
łej i du żej. Zdro wych i po god nych Świąt
Bo że go Na ro dze nia i Szczę śli we go no we go
ro ku.

Pa weł Kło bu kow ski

Sa mo rząd Wo je wódz twa Ma zo -
wiec kie go przy jął uchwa łę usta -
na wia ją cą Pa tro nów ro ku 2023.
Zo sta li ni mi Alek san der So cha -
czew ski oraz Po wsta nie Stycz -
nio we 1863r. Bo wiem tym ro ku
mi ja 160 rocz ni ca wy bu chu Po -
wsta nia Stycz nio we go, 180 rocz -
ni ca uro dzin Alek san dra So cha -
czew skie go i 100 rocz ni ca je go
śmier ci.

Po wsta nie Stycz nio we by ło
jed nym z naj więk szych po wstań
na ro do wych, obej mu ją cych
swym za się giem wie le re gio nów
na sze go kra ju, bę dą cych wów czas
pod za bo rem ro syj skim. Bar dzo
wie lu uczest ni ków po wsta nia
zgi nę ło, zo sta ło uwię zio nych lub
ze sła nych na Sy be rię. Wśród nich
są po sta cie zwią za ne z zie mią
iłow ską: Alek san der Kar łow -
ski – wła ści ciel ziem ski, bio rą cy
czyn ny udział w wal kach oraz
wspie ra ją cy od dzia ły po wstań -
cze, jak rów nież Alek san der So -
cha czew ski – ar ty sta ma larz uro -
dzo ny w Iło wie, za an ga żo wa ny
w dzia łal ność wspie ra ją cą po -
wstań ców, ze sła ny z te go po wo du
na Sy be rię. So cha czew ski jest au -
to rem bli sko 150 ob ra zów,
na któ rych w więk szo ści przed -
sta wio ny jest tra gicz ny los ze słań -
ców, któ rzy po dob nie jak on
prze szli tę strasz li wą dro gę.

Sto wa rzy sze nie na Rzecz
Roz wo ju Zie mi Iłow skiej oraz
Ma zo wiec ka Wspól no ta Sa mo -
rzą do wa w bie żą cym ro ku pod ję -
ło się re ali za cji wie lu przed się -
wzięć, przy po mi na ją cych spo -

łecz no ści za rów no wy da rze nia
Po wsta nia Stycz nio we go, jak
i zwią za ne z nim po sta cie wy jąt -
ko we, bo ha te rów te go zry wu nie -
pod le gło ścio we go, po cho dzą cych
z Zie mi Iłow skiej. 

W ka ta lo gu „Alek san der So -
cha czew ski. Ma larz z Iło wa” za -
war te są re la cje z dzia łań, po dej -
mo wa nych na prze strze ni lat
w Iło wie przez na sze or ga ni za cje
po za rzą do we, któ rych ce lem by ło
przy po mnie nie wy da rzeń i po -
sta ci ro ku 1863 oraz zło że nie
hoł du uczest ni kom Po wsta nia
Stycz nio we go.

Za pra sza my do za po zna nia
się z ka ta lo giem i twór czo ścią
Alek san dra So cha czew skie go,

Wan da Dra gan
Pa weł Dą brow ski 

Aleksander Sochaczewski. Malarz z Iłowa

Mło dzie żo wa Ra da Gmi ny i Mia sta
Wy szo gród ofi cjal nie za przy się żo na
Wczo raj od by ła się in au gu ra cyj na se -
sja Mło dzie żo wej Ra dy Gmi ny i Mia -
sta Wy szo gród, któ rą pro wa dzi ła Bur -
mistrz Gmi ny i Mia sta Wy szo gród
Iwo na Gor tat z udzia łem Prze wod ni -
czą cej Ra dy Bar ba ry Do mi ni kie wicz.

Pod czas se sji Rad ni ode bra li za -
świad cze nia o wy bo rze, zło ży li ślu bo -
wa nie, wy bra li w gło so wa niu taj nym
Prze wod ni czą cą Mło dzie żo wej Ra dy,
któ rą zo sta ła Oli wia Woź niak, Wi ce -
prze wod ni czą ce go w oso bie Ja ku ba
Czaj kow skie go oraz Se kre ta rza Ewę
Wy soc ką. W gło so wa niu jaw nym wy -
bra no rów nież skła dy ko mi sji Mło dzie -
żo wej Ra dy Gmi ny i Mia sta Wy szo gród.

Bur mistrz Gmi ny i Mia sta Wy szo -
gród Iwo na Gor tat gra tu lo wa ła Mło -
dym Rad nym, że pod ję li się tak waż nej
spo łecz nej funk cji ży cząc owoc nej pra cy
w służ bie do któ rej zo sta li po wo ła ni
przez swo ich ko le gów i ko le żan ki ze
spo łecz no ści szkol nych.

Do ży czeń do łą czy ła się Prze wod ni -
czą ca Ra dy Bar ba ra Do mi ni kie wicz,
któ ra w imie niu wła snym jak i obec nych
na in au gu ra cji rad nych ży czy ła, sa mych
suk ce sów i wy trwa ło ści w peł nie niu tak
za szczyt nej funk cji. 

Rów nież ro dzi ce, opie ku no wie i dy -
rek to rzy szkół ze wzru sze niem i du mą
wspie ra li i przy glą da li się pierw szej in -

au gu ra cyj nej se sji Mło dzie żo wej Ra dy
Gmi ny i Mia sta Wy szo gród. 

Na ko niec Bur mistrz Gmi ny i Mia -
sta Wy szo gród Iwo na Gor tat przy go to -
wa ła dla Mło dych Rad nych nie spo -
dzian kę w po sta ci tor tu, któ ry wspól nie
po kro iły Pa nie Prze wod ni czą ce Ra dy
Gmi ny i Mło dzie żo wej Ra dy Gmi ny
i Mia sta Wy szo gród. 

Przy po mnij my skład Mło dzie żo -
wej Ra dy:

1. Fol le Bar ba ra
2. Ły kow ska Ju lia
3. Ni ki for Wik tor
4. Szy mer ski Kry stian
5. Woź niak Oli wia
6. Ka miń ski Bła żej

7. Ty miń ski Ce za ry
8. Wy soc ka Ewa
9. Czaj kow ski Ja kub
10. Skrzyń ski Fi lip
11. Dy lew ski Mi chał
12. Uściń ska Do mi ni ka
13. Go li szek Pa try cja
14. Ro mań ska Ka ri na
15. Piąt kow ska Ju lia

Młodzieżowa Rada Gminy i Miasta Wyszogród 



Zmę cze ni co dzien nym za pę dze niem po -
trze bu je my świąt, a za tem cza su in ne -
go – świę te go. Ten mo ment w pe wien spo -
sób na da je wła ści wy sens na sze mu ży ciu,
za bie ga niu i za pra co wa niu. Spra wia, że
sta je my się mniej ner wo wi, za trzy mu je my
się, ina czej pa trzy my na sie bie, po da je my
so bie rę ce, za czy na my mó wić in nym ję zy -
kiem i zwy czaj nie czę ściej się uśmie chać.
Czas jak by spo wal niał, od su wa my od sie -
bie to, co ro dzi na pię cia i kon flik ty. Ła god -
nie je my. Po trze bu je my świąt, aby po czuć,
że na sze ży cie to nie tyl ko cią gła pra ca, po -
goń i cią gła wal ka. Uświa da mia my so bie,
że jest coś wię cej po nad to – coś waż niej -
sze go i pięk niej sze go, że po tra fi my być lep -
si… Tę sk ni my za tym i te go pra gnie my,
cza su świę te go, wol ne go od co dzien nych
trosk, spo koj ne go.

Bo że Na ro dze nie jest ta kim cza sem.
Wpraw dzie przy go to wa niom do nich też to -
wa rzy szy za bie ga nie, my śle nie o sprzą ta niu
do mu, cho in ce, wie cze rzy z kar piem, pre -
zen tach, to jed nak nie po tra fi my wy obra zić
so bie, aby ich za bra kło. Mo że war to za nim
one na dej dą, po my śleć so bie, jak się do nich
wła ści wie przy go to wać. Co zro bić, aby nie
by ły one tyl ko „obo wiąz ko wą” wi zy tą u ro -
dzi ny (bo za wsze tak by ło) w sztucz nej at -
mos fe rze upu dro wa nej mi ły mi słów ka mi
i tra dy cyj ny mi, okle pa ny mi ży cze nia mi, pre -
zen ta mi i ob fi ty mi po sił ka mi. Wszak nie są
to świę ta „cho in ki” czy „pre zen tów”, ale Na -
ro dzin Bo ga, Je go przyj ścia na świat. 

Pierw sza ra da jest pro sta – do brze prze żyć
ad went, a zwłasz cza re ko lek cje. Istot na jest na -
sza oso bi sta mo dli twa prze nik nię ta my ślą, że
Pan jest bli sko. Ła two jest stra cić Go oczu, dla -
te go trze ba zna leźć czas na oso bi ste spo tka nie
z Bo giem oraz – co naj waż niej sze – na spo -
wiedź. Co to za świę ta, w cza sie któ rych nie
mo że my przy jąć Bo ga do swo je go ser ca (o ile
nie ma my ja kiejś prze szko dy). Zna ne jest zda -
nie Ada ma Mic kie wi cza: „Wie rzysz, że Bóg
zro dził się w Be tle jem skim żło bie! Lecz bia da
Ci, je że li nie zro dził się w to bie”. Po win ni śmy
za dbać, o do brą, po rząd ną spo wiedź, aby Bóg

mógł „zro dzić się” w nas, gdy przyj mie my go
w Ko mu nii Świę tej.

Dru ga ra da – za dbać, aby przy sto le wi gi -
lij nym nie za bra kło de ko ra cji w po sta ci żłob ka
i świę tej Ro dzi ny. Obok nich po win na też po -
ja wić się świe ca. Do na szej tra dy cji we szły
świe ce „Ca ri tas”, któ re do dat ko wo sym bo li zu -
ją na szą so li dar ność z naj bied niej szy mi,
a w nich – z przy cho dzą cym do nas Je zu sem.
W po przed nich la tach do cie ra ło do na szych
do mów świa tło be tle jem skie, ale ten rok jest
dla miesz kań ców te go mia sta bar dzo smut ny.
Ko lej na waż na ra da, to roz po cząć wie cze rzę
zna kiem krzy ża, za pa le niem świe cy – wy ra ża -
ją cej obec ność No wo na ro dzo ne go Bo ga, od -
czy ta niem Ewan ge lii i krót ką mo dli twą za sie -
bie na wza jem i za tych, o któ rych pa mię ta my
w te świę ta (któ rym skła da my ży cze nia, o dal -
szej ro dzi nie, o zmar łych w ostat nim cza -
sie) – a tak że o po kój na świe cie (zwłasz cza
w Zie mi Świę tej).

Na stęp na, czwar ta ra da – po myśl my
wcze śniej, cze go chce my ży czyć swo im bli -

skim, co chce my im po wie dzieć w tym dniu.
War to na wią zać do isto ty świąt, pod kre ślić ele -
men ty zwią za ne nar ra cją o Bo żym Na ro dze -
niu (ra dość, dar po ko ju, za chwyt nad pięk nem
na ro dzin Je zu sa, śpiew anio łów na peł nia ją cy
nie bo…), aby na sze ży cze nia nie by ły zdaw ko -
wym „wszyst kie go naj lep sze go, du żo zdro wia
i wspa nia łych pre zen tów”. Mo że war to za coś
po dzię ko wać, cze goś po gra tu lo wać, prze pro -
sić..? Nie za wsze pa mię ta my o ta kich sło wach
w cią gu ro ku. Te go dnia moż na to nad ro bić.
Niech na sze ży cze nia, bę dą szcze re, au ten tycz -
ne, pły ną ce z ser ca, wy ra ża ją ce na szą wia rę
w przyj ście Te go, któ ry jest Bo giem z na mi
i na szym Zbaw cą. Z tym wią że się tak że ostat -
nia ra da – wspól ne pój ście do ko ścio ła na Mszę
Świę tą, mo dli twa, śpiew ko lęd, na wie dze nie
żłób ka… Wy żej wspo mnia łem o tym, że praw -
dzi we świę ta są wte dy, gdy przyj mu je my Bo ga
do swo je go ser ca. Ten gest wy ko nu je my wła -
śnie w cza sie Mszy Świę tej, pew nie naj chęt niej
w cza sie Pa ster ki. War to za dbać, aby tę szcze -
gól ną li tur gię prze ży wać tak, jak by śmy to my
by li owy mi pa ste rza mi z Be tle jem, któ rzy
przy bie gli do gro ty na ro dze nia. Po myśl my, że
to obok Wiel ka no cy, naj waż niej sza li tur gia
w ca łym ro ku. Kon tem pluj my jej pięk no, za -
dzi wiaj my się praw dą, że czło wiek jest tak
wiel ki w oczach Bo ga, że On tak że stał się jed -
nym z nas. Sko ro tak jest, to i dla nas dru gi
czło wiek po wi nien być kimś wiel kim. 

Na ko niec za tem ży cze nia. Wszyst kim
czy tel ni kom e -Wy szo gród, miesz kań com na -
szej gmi ny i oko lic, ży czę bło go sła wio nych
Świąt Bo że go Na ro dze nia. Nie chaj Ten, któ ry
dla nas się Na ro dzi w tę świę ta noc, przy nie sie
nam wszyst kim dar praw dzi we go po ko ju.
Niech to bę dzie czas, któ ry po zwo li nam
na no wo zbli żyć się do sie bie w ro dzi nach, po -
czuć, jak je ste śmy dla sie bie waż ni i po trzeb ni.
Niech śpiew ko lęd, mo dli twa i Eu cha ry stia
sta ją na szym szcze rym wiel bie niem Bo ga, któ -
ry przy cho dzi do nas ja ko bez bron ne dziec ko,
aby śmy Go jesz cze bar dziej po ko cha li. Bóg się
dla ro dzi, bo nas ko cha. Niech Je go ła ska i na -
sza mi łość spra wią, że w ten dzień na ro dzi się
On tak że w każ dym z nas. 

KS. RA FAŁ BED NAR CZYK 
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Życzenia na dzień, 
w którym narodzi się Bóg

MA RIUSZ OL BROM SKI
DZIW NA ZI MA
Co to za zi ma cza sem deszcz za ci na nad rze ką

cią gną klu czem żu ra wie. A tu już gru dzień wi dać
że coś chy ba po psu ło się w nie bie skim astro la bium

Daw no na kę pach zmil kło ry ko wi sko i te raz sto -
ją w swej ci cho ści sza re. Po za skle pia li się lu dzi ska
w do mach i tyl ko te le wi zor stał się dla nich ra jem.

Ale ja wo lę za wsze pie śni na szej Wi sły o każ dej
po rze coś ina czej śpie wa. Przy no si cza sem z nur tem
wier sze. A jak anio ły sen ne nad nią drze wa.

XII, 2023
WY ZNA NIE
Nad Wi słą wszyst ko co ko cham wszyst kie gło sy

w jej nur tach Wszyst kie są chwi le szczę śli we kie dy
jej wo dy przy bur tach.

I wszyst kie pta ki mnie wi ta ją tu taj krysz ta ło -
wy mi to na mi. Przy bra ne w tak prze róż ne stro je bo -
ga te w prze dziw ne oby cza je.

Wszyst kie mi drze wa tu taj szep czą na tchnio ne
wia trem wier sze. A te nie za pi sa ne prze cież ni gdzie
są czę sto jed nak naj pięk niej sze.

Wszyst kie tu dzie je, na sze lo sy scho dzą
z ogrom nej del ty w ser ce. I roz brzmie wa ją sym fo -
nią zda rzeń pły ną cą te raz a wiecz nie.

XII, 2023
NA PA STER KĘ
Z Mlecz nej Gro ty ra dość na sza, Już aniel ski

pły nie śpiew. Świa tłość świa ta mrok roz pra sza. Me -
sjasz, Pan nasz, ro dzi się.

Wi taj nam, Dzie ciąt ko ko cha ne, Sta rych ko lęd
pły nie śpiew. Pa stusz ko wie po spie sza ją Nasz Wy -
szo gród z ni mi też.

Brzmią or ga ny, lśnią cho in ki, W żło bie le ży Bo -
ży Syn. Pan wszech świa ta, ob na żo ny, Od ku pi ciel
na szych win.

Wi taj, Je zu nasz ko cha ny, tu nad Wi słą wciąż
nas chroń. Darz ra do ścią za tro ska nych. Nieś mi ło -
ści zbaw czą moc.

XII, 2023
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W po wie cie płoń skim, w gmi nie
Czer wińsk nad Wi słą, po ło żo na
u pod nó ża pięk nych wzgórz o ko pu -
la stych szczy tach i do syć ła god nych
zbo czach roz cią ga się wieś Ra dzi ko -
wo, któ rej hi sto ria się ga nie -
mal XII wie ku. Na jed nym z tych ma -
low ni czych wznie sień od 60 lat ist -
nie je bu dy nek, w któ rym obec nie
mie ści Nie pu blicz na Szko ła Pod sta -
wo wa im. Hen ry ka Sin kie wi cza. 

Hi sto ria ra dzi kow skiej oświa ty
jest znacz nie star sza, bo wiem się ga
swo ich po cząt ków 1870 ro ku, kie dy
to w cen trum wsi To masz Ja ku biak
prze zna czył plac po bu do wę pierw szej
pla ców ki.

Pod sta wo wym ję zy kiem wy kła do -
wym był ję zyk ro syj ski, je dy nie raz w ty -
go dniu na ucza no ję zy ka pol skie go.
Miesz kań cy Ra dzi ko wa po rwa ni echa -
mi re wo lu cji 1905 ro ku, bun tu jąc się
car skie mu re żi mo wi i na ro do we mu uci -
sko wi, wy mu si li na miej sco wym na -
uczy cie lu kształ ce nia wy łącz nie w ję zy -
ku oj czy stym, gro żąc jed no cze śnie za -
bra niem dzie ci z pla ców ki. Za przy kła -
dem ra dzi kow skich chło pów po szli na -
stęp ni z oko licz nych wio sek, so li da ry zu -
jąc się z ni mi w wal ce o pol ską toż sa -
mość.

W cza sie I woj ny świa to wej, w ro -
ku 1915, woj ska ra dziec kie spa li ły bu -
dy nek szko ły. Od 1918 ro ku szko ła
znaj do wa ła się u go spo da rzy, a stam tąd
prze nie sio na zo sta ła do pa ła cu fol warcz -
ne go. Po ro ze bra niu dwo ru szko łę znów
prze nie sio no do pa na Ko ło dziej skie go
i pa na Ma jer kie wi cza. 

Po II woj nie świa to wej, w lu -
tym 1945 ro ku wzno wio no na ukę
w szko le. Za ję cia w po miesz cze niach
wy naj mo wa nych u wspo mnia nych już
go spo da rzy. Szko ła re ali zo wa ła na ukę
w za kre sie sze ściu klas szko ły pod sta wo -
wej. Od 1949 ro ku roz po czął w niej swą
pe da go gicz ną po słu gę pan Wła dy sław
Cho roś - po stać któ ra za pi sa ła się zło ty -
mi zgło ska mi w hi sto rii ra dzi kow skiej
oświa ty.

Mło dzież uzu peł nia ła swo ją wie dzę
na róż nych kur sach wie czo ro wych. Każ -
de go ro ku pro wa dzi ła na dział ce szkol -
nej po let ko do świad czal ne dla róż nych
ga tun ków ro ślin ole istych, szcze gól nym
za in te re so wa niem i du żą po pu lar no ścią
cie szy ła się ku ku ry dza. W szko le ist niał
rów nież punkt bi blio tecz ny, z któ re go
ko rzy sta li ucznio wie i ich ro dzi ce. Na le -
ży pod kre ślić, że ów cze śni miesz kań cy
Ra dzi ko wa bar dzo chęt nie pra co wa li
spo łecz nie na rzecz szkol nych ini cja tyw.
Już w ro ku 1953 z ini cja ty wy Ko mi te tu
Ro dzi ciel skie go i kie row nic twa szko ły,
edu ka cja dzie ci i mło dzie ży od by wa ła
się w świe tli cy stra żac kiej.

Rok 1957 oka zał się prze ło mo wy -
wte dy po ja wi ła się myśl o bu do wie szko -
ły na dział ce po daw nym fol warcz nym
pa ła cu. Myśl prze ro dzi ła się w de cy zję
na jed nym z ze brań Ko mi te tu Ro dzi -
ciel skie go na wnio sek Kie row ni ka Szko -
ły Wła dy sła wa Cho ro sia w związ ku ze
zbli ża ją cą się rocz ni cą 1000-le cia pań -
stwa pol skie go. Nie ste ty obiekt szkol ny
nie zna lazł się na li ście tzw. „ty siąc la -
tek”, dla te go też ca ły cię żar kosz tów bu -
do wy spadł na miesz kań ców Ra dzi ko wa
oraz oko licz nych wio sek. Zo stał po wo ła -
ny Ko mi tet Bu do wy Szko ły, któ ry za jął

się zbiór ką do bro wol nych skła dek
na rzecz bu do wy szko ły. Or ga ni zo wa no
na ten cel spo tka nia, ba le, z któ rych do -
chód sta no wił fi nan so wy wkład w po -
wsta wa nie obiek tu. Sa mi miesz kań cy
zgro ma dzi li 180m3 ka mie nia i 150m3
żwi ru. Za pie nią dze po zy ska ne ze skła -
dek za ku pio no i spro wa dzo no 60 ty się -
cy ce gły, 15 ton wap na pa lo ne go i 10
ton ce men tu. Oko licz ni chło pi nie
szczę dzi li swych sił, by wspo ma gać
szczyt ny cel. Mu sie li po go dzić swo je
obo wiąz ki w go spo dar stwie z trud ną
pra cą przy wy ko py wa niu fun da men -
tów, czy też sta wia niu mu rów.

Je sie nią 1958 przy stą pio no do re ali -
za cji szczyt ne go ce lu. W 1959 ro ku przy -
stą pio no do sta wia nia mu rów. Nie ste ty
z bra ku fun du szy za koń czo no pra ce
na po zio mie par te ru. Ogrom ne wspar cie
przy bu do wie szko ły da ło Pre zy dium Ra -
dy Gro madz kiej w Ra dzi ko wie oraz In -
spek to rat Oświa ty w Płoń sku. 

Bu dy nek od da no do użyt ku 31
sierp nia 1963 ro ku. Przez na stęp ny rok
urzą dza no te ren wo kół pla ców ki. Szko ła
pięk nia ła z dnia na dzień. Z każ dym ro -
kiem od da wa ła spo łe czeń stwu ogrom ne
przy słu gi. Szko ła Pod sta wo wa sta ła się

cen trum kul tu ro wym wsi, w któ rym nie
tyl ko dzie ci, ich ro dzi ce bra li czyn ny
udział. Wszy scy miesz kań cy mie li moż li -
wość po dzi wia nia wy stę pów ar ty stycz -
nych. 

Kie dy w 2015 ro ku Ra da Gmi ny
zde cy do wa ła o za mknię ciu pla ców ki,
w miesz kań cach po ja wił się duch wal -
ki, któ ry spra wił, że nie pod da li się wo -
li sa mo rzą du. Za wią za li Sto wa rzy sze -
nie Roz wo ju Wsi Ra dzi ko wo No we
i oko lic, któ re od tam te go mo men tu
sta ło się or ga nem pro wa dzą cym Nie -
pu blicz ną Szko łę Pod sta wo wą im.
Hen ry ka Sien kie wi cza. Miesz kań cy
Ra dzi ko wa zda jąc so bie spra wę z te go,
że ja ko pla ców ka pu blicz na ge ne ro wa ła
stra ty, to jed nak myśl, że bu dy nek, po -
wsta ły czy nem spo łecz nym w więk szo -
ści z ich skła dek, spę dza ła im sen z po -
wiek. Nie mo gli po go dzić się, że ich
pra ca mo że zo stać zni we czo na, a co
gor sza…sprze da na. Nie pu blicz na pla -
ców ka funk cjo nu je już 8 lat, wspie ra na
przez wie lu lu dzi do bre go ser ca. Hi sto -
ria Ra dzi ko wa po ka zu je, że miesz kań -
com nie tak ła two jest na rzu cić pew ne
de cy zje. Są świa do mi swo ich praw oraz
obo wiąz ków.

Historia radzikowskiej oświaty

Szkoła w Radzikowie w mediach
RE -AK CJA – pro gram in ter wen cyj ny ra dia Płock FM. W pierw szej au dy cji

trans mi to wa nej na ży wo bez po śred nio ze szko ły. Pro gram pro wa dził Pa weł Sie ger.
Za jął się spra wą szko ły w No wym Ra dzi ko wie, któ ra 1.07.2024 ro ku ma zo stać zli -
kwi do wa na. Cze mu bur mi strzo wi Mia sto i Gmi na Czer wińsk nad Wi słą tak strasz -
nie za le ży na li kwi da cji tej pla ców ki, pro wa dzo nej przez sto wa rzy sze nie i zbu do wa -
nej za an ga żo wa niem i si łą rąk miesz kań ców? Na gra nie z tej au dy cji moż na obej rzeć
na por ta lu e -wy szo grod. pl oraz stro nie ra dia Płock FM 88.1.

Po emi sji pro gra mu na stą pi ła wy mia ną oświad czeń i od po wie dzi mię dzy Bur -
mi strzem M. Gor ta tem oraz Re dak cją Ra dia Płock FM. 

W mie dzy cza sie szko łą w Ra dzi ko wie za in te re so wa ła sie rów nież Pa ni Elż bie ta
Ja wo ro wicz. Pro gram ten zo stał już na gra ny. Emi sja pro gra mu Spra wy dla Re por te -
ra od bę dzie się 11 stycz nia 2024.

Data: 22.11.2023 r., godz. 15.31    1290 
Burmistrz Miasta i Gminy Czerwińsk nad Wisłą odnosząc się do publikacji

medialnej Radia Płock FM z 21 listopada 2023 r., w sprawie rzekomej „likwidacji”
Niepublicznej Szkoły Podstawowej w Nowym Radzikowie, pragnie przestawić
rzetelne i merytoryczne stanowisko w tej sprawie. 

Istotą i treścią ww. programu interwencyjnego na pewno nie było
przedstawienie rzeczywistego obrazu, lecz manipulacja i stronniczość, a także
swoista arogancja dziennikarza prowadzącego, a materiał przedstawiony był z
gotową tezą: burmistrz chce likwidacji szkoły.

Tymczasem sprawa wygląda zupełnie inaczej. Publiczną Szkołę Podstawową w
Nowym Radzikowie de facto zlikwidowano w 2015 roku ze względu na małą
liczbę uczniów i ogromne, niewspółmierne koszty utrzymania tej placówki.

Obecnie funkcjonująca szkoła prowadzona jest przez Stowarzyszenie Rozwoju
Wsi Nowe Radzikowo i Okolic i działa na terenie nieistniejącej placówki, a co za
tym idzie powinna utrzymywać się sama i właściwie gospodarować użyczonym
mieniem.

W tym celu właśnie 31.08.2015 r. zawarto stosowną umowę bezpłatnego
użyczenia całego mienia ruchomego i nieruchomego oraz dwóch lokali
mieszkalnych. Wychodząc naprzeciw oczekiwaniom Stowarzyszenia, wielokrotnie
aneksowano zapisy pierwotnej umowy, celem umożliwienia normalnego
funkcjonowania. Następnie 09.07.2019 r., również na wniosek Stowarzyszenia,
podpisano kolejny aneks i przedłużono termin bezpłatnego użyczenia na 10 lat, tj.
do 30.09.2029 r., zastrzegając jednak, że ww. stowarzyszenie w ramach
prowadzonej działalności zobowiązuje się, jako organizacja pożytku publicznego,
do pozyskania dotacji na remont budynku stanowiącego przedmiot wspomnianej
umowy. W przypadku niewywiązania się z tego obowiązku umowa użyczenia
straci moc i ulegnie rozwiązaniu 31.07.2024 roku. Nie oznacza jednak, że zamyka
to drogę do dalszej współpracy.

Dlatego też użyta w materiale Radia Płock FM teza, że burmistrz chce
zlikwidować szkołę jest nieprawdziwa, a tym samym wprowadza chaos
informacyjny.

Burmistrz Miasta i Gminy Czerwińsk nad Wisłą nie jest organem
prowadzącym szkołę, nie ma możliwości podejmowania jakichkolwiek decyzji
dotyczących jej funkcjonowania. Nie ma też możliwości finansowania
niepublicznej placówki.

Nie ma więc w tym przypadku mowy o jakiejkolwiek dyskryminacji (a takie
stwierdzenie padło w transmisji programu), czy utrudnianiu prowadzenia szkoły, a
samą atmosferę wokół tej sprawy sztucznie podkręcono, przekoloryzowano fakty.
W ten oto sposób z braku tematu powstał temat. Szkoda tylko, że przy okazji
wprowadzono w błąd mieszkańców, słuchaczy i odbiorców.

Informacje powinny być zrównoważone i dokładne, tak aby każdy mógł
odróżnić fakty od przypuszczeń i plotek, oraz powinny być przedstawiane we
właściwym kontekście i opierać się na wiarygodnych i możliwie wielostronnych
źródłach.

Nie mogłem być obecny w czasie nagrywania programu z przyczyn ode mnie
niezależnych, o czym lojalnie poinformowałem dziennikarza kontaktującego się ze
mną w tej sprawie znacznie wcześniej. Tymczasem już w trakcie nagrania
stwierdzono, że stchórzyłem, co jest kolejną nieprawdą. Mogłem spotkać się i
porozmawiać w innym terminie, ale takowa propozycja nie padła. Otrzymałem
jednak obszernego e-maila, w którym autor jednoznacznie stwierdził, że w związku
z moją odmową uczestniczenia w nagraniu, przedstawi problem funkcjonowania
szkoły w dodatkowym wymiarze. I tak się stało. Wydźwięk i narracja pozwalają
jednoznacznie stwierdzić, że materiał stał się rozgrywką …polityczną… wszakże
…„wybory będą w kwietniu”.

Burmistrz Miasta i Gminy
Czerwińsk nad Wisłą

/-/ Marcin Gortat

Oświadczenie Burmistrza Miasta
i Gminy Czerwińsk nad Wisłą
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Wie lo krot nie w imie niu Sto wa rzy sze nia Roz wo -
ju Wsi Ra dzi ko wo No we i Oko lic ja ko upo waż -
nio ny dy rek tor skła da łam do urzę du Mia sta
i Gmi ny Czer wińsk nad Wi słą proś by o re mont
da chu. 

W ro ku 2022 po ja wi ła się pro po zy cja ze stro ny
gmi ny, by Sto wa rzy sze nie wzię ło udział w pro gra -
mie mi ni ste rial nym dla or ga ni za cji po za rzą do -
wych „In we sty cje w oświa cie”. Te mat pod ję li śmy,
wy da li śmy pie nią dze na kosz to rys in we stor ski,
pod ję li śmy trud na pi sa nia wnio sku, jak się póź niej
oka za ło zmar no wa ne zo sta ły na sze pie nią dze
i czas, bo gdy do szło do mo men tu, gdy in we sto rzy
ode zwa li się i zgod nie z wa run ka mi pro gra mu
ocze ki wa li od wła ści cie la bu dyn ku czy li gmi -
ny 50% wkła du wła sne go, bur mistrz i ra da gmi ny
od mó wi ła par ty cy pa cji w pro gra mie, któ ry sa ma
pro po no wa ła.

W ro ku 2023 Mi ni ster stwo Edu ka cji i Na uki
wzno wi ło pro gram. W dru giej edy cji ocze ki wa no
już tyl ko 20 % wkła du wła sne go wła ści cie la bu dyn -
ku czy li gmi ny. Tu znów spo tka li śmy się z od mo wą
we współ udzia le ge ne ral ne go re mon tu da chu.
Gmi na, któ ra mo gła otrzy mać 80% do fi nan so wa -
nia re mon tu nie sko rzy sta ła z szan sy. Jak ta kie dzia -
ła nie na zwać ina czej, jak nie sa bo to wa niem dzia łań
or ga ni za cji po za rzą do wej, któ ra nie ocze ku je fi nan -
so wa nia, bo z tym ra dzi so bie do sko na le. 

Bu dy nek, w któ rym mie ści się Nie pu blicz na
Szko ła Pod sta wo wa w No wym Ra dzi ko wie zo stał zbu -
do wa ny w czy nie spo łecz nym przez miesz kań ców Ra -
dzi ko wa w 1963 r. z my ślą o szko le dla ich dzie ci,
wnucz ków i pra wnucz ków na te re nie da ro wa nym dla
wsi po daw nym ze spo le pa ła co wym. W la tach 90-tych
pań stwo prze ję ło wszyst kie te go ro dza ju nie ru cho mo -
ści, bio rąc w za rząd m. in. bu dy nek szko ły. Wo bec
trwa ją cej mi sji szko ły pu blicz nej miesz kań cy nie sprze -
ci wia li się, bo bu dy nek na dal słu żył ich dzie ciom.

W ro ku 2015 no wy bur mistrz swo ją dzia łal -
ność roz po czął od li kwi da cji szko ły. Sprze ciw lo kal -
nej spo łecz no ści wy brzmiał w po sta ci za ło że nia
Sto wa rzy sze nia Roz wo ju Wsi Ra dzi ko wo No we
i Oko lic, któ re mia ło po pro wa dzić szko łę. Tak się

sta ło. Szko ła kwit nie, jest miej scem w któ rym spo -
ty ka ją się co naj mniej 3 po ko le nia, or ga ni zo wa ne są
róż ne im pre zy dla lo kal nej spo łecz no ści i we spół
z nią. Po wsta ło też Ko ło Go spo dyń Wiej skich 

„W ko bie cym gro nie”, któ re w bu dyn ku ma
swo ją sie dzi bę i bar dzo sil nie wspo ma ga dzia łal ność

szko ły. Ze szko ły wy cho dzą ucznio wie z wy so ki mi
wy ni ka mi z eg za mi nów ze wnętrz nych, do sko na le
ra dzą cy so bie na ko lej nych eta pach edu ka cyj nych.

Dziś po trze bu je my, aby na tu ral ne zu ży cie się
ma te ria łu bu dow la ne go szko ły prze ję tej  przez
gmi nę zo sta ło na pra wio ne. 

Oświad cza my, że gmi na ni gdy nie fi nan so wa ła
na szej szko ły i te go nie ocze ku je my. Pie nią dze po -
cho dzą z sub wen cji, któ rą gmi na otrzy mu je z Mi -
ni ster stwa Edu ka cji i Na uki i ma obo wią zek prze -
ka zać – od dać każ dej jed no st ce pro wa dzą cej szko łę
w ślad za uczniem, któ ry do tej szko ły uczęsz cza. 

W odniesieniu do słów burmistrza Marcina Gortata

Cze go się boi Pan Bur mistrz Mia sta i Gmi ny
Czer wińsk nad Wi słą i dla cze go, de li kat nie po -
wiem, mi ja się z praw dą?

Po sta no wi li śmy prze ana li zo wać pi smo za wie -
ra ją ce je go sta no wi sko w spra wie li kwi da cji Nie pu -
blicz nej Szko ły Pod sta wo wej w No wym Ra dzi ko -
wie.

Oto pierw szy frag ment te go pi sma:
„Isto tą i tre ścią ww. pro gra mu in ter wen cyj ne -

go na pew no nie by ło przed sta wie nie rze czy wi ste -
go ob ra zu, lecz ma ni pu la cja i stron ni czość, a tak że
swo ista aro gan cja dzien ni ka rza pro wa dzą ce go,
a ma te riał przed sta wio ny był z go to wą te zą: bur -
mistrz chce li kwi da cji szko ły.”

Fak ty:
Bur mistrz Mar cin Gor tat otrzy mał za pro sze -

nie od Ra dia Płock FM, ale je od rzu cił twier dząc, że
nie wie le wie o spra wie i nie chce się wy po wia dać.

I da lej:
„Obec nie funk cjo nu ją ca szko ła pro wa dzo na

jest przez Sto wa rzy sze nie Roz wo ju Wsi No we
Ra dzi ko wo i Oko lic i dzia ła na te re nie nie ist -

nie ją cej pla ców ki, a co za tym idzie po win na utrzy -
my wać się sa ma i wła ści wie go spo da ro wać uży czo -
nym mie niem. (…)”

Wnio sek:
Pan Bur mistrz Mar cin Gor tat nie zna obo wią -

zu ją cych prze pi sów pra wa – wła ści ciel jest od po -
wie dzial ny za utrzy ma nie nie ru cho mo ści, w tym
za prze pro wa dza nie re mon tów.

Wpi sa nie do umo wy cze goś sprzecz ne go z za -
pi sa mi usta wo wy mi po wo du je, że są one nie waż ne.
Z mo cy pra wa.

Ko lej ne zda nie z oświad cze nia gmin nej
wła dzy:

„Bur mistrz Mia sta i Gmi ny Czer wińsk
nad Wi słą nie jest or ga nem pro wa dzą cym szko łę,
nie ma moż li wo ści po dej mo wa nia ja kich kol wiek
de cy zji do ty czą cych jej funk cjo no wa nia. Nie ma
też moż li wo ści fi nan so wa nia nie pu blicz nej pla -
ców ki.”

Fakt! Ale fak tem jest i to, że Bur mistrz stoi
na stra ży bu dże tu Mia sta i Gmi ny. A li kwi da cja
nie pu blicz nej szko ły to do dat ko wy koszt w wy so -
ko ści 650 000 zło tych. Skąd wie my? Otóż

Gmi na Czer wińsk do fi nan so wu je na ukę bli -
sko 600 uczniów szkół pu blicz nych kwo -
tą 6 000 000 zło tych, czy li 10 000 zło tych
na ucznia. Przej ście uczniów ze szko ły nie pu blicz -
nej w No wym Ra dzi ko wie do szkół pu blicz nych
w gmi nie to wła śnie koszt do dat ko wy w wy so ko -
ści 650 000 zło tych rocz nie.

I ko lej ny frag ment pseu do oświad cze nia Bur -
mi strza:

„Nie mo głem być obec ny w cza sie na gry wa nia
pro gra mu z przy czyn ode mnie nie za leż nych,

o czym lo jal nie po in for mo wa łem dzien ni ka rza
kon tak tu ją ce go się ze mną w tej spra wie znacz nie
wcze śniej. Tym cza sem już w trak cie na gra nia
stwier dzo no, że stchó rzy łem, co jest ko lej ną nie -
praw dą”

Oto fak ty:
Bur mistrz od mó wił udzia łu w au dy cji. I by ło

to 13 li sto pa da w trak cie roz mo wy te le fo nicz -
nej. 21 li sto pa da gdy eki pa zdję cio wa wraz z dzien -
ni ka rzem po ja wi ła się z ka me rą w Urzę dzie

Mia sta by po roz ma wiać z Bur mi strzem, do -
wie dzie li śmy się, że ma in ne pla ny i nie ma dla nas
cza su.

I zno wu cy tat z oświad cze nia Pa na Bur mi strza:
„Otrzy ma łem jed nak ob szer ne go e -ma ila,

w któ rym dzien ni karz jed no znacz nie stwier dził,
że w związ ku z mo ją od mo wą uczest ni cze nia w na -
gra niu, przed sta wi pro blem funk cjo no wa nia szko -
ły w do dat ko wym wy mia rze. I tak się sta ło. Wy -
dźwięk i nar ra cja po zwa la ją jed no znacz nie stwier -
dzić, że ma te riał stał się roz gryw ką …po li tycz ną…
wszak że… „wy bo ry bę dą w kwiet niu”. Ko niec cy ta -
tu.

Jak to mó wią ko pać się z ko niem to bez sens.
A ko men to wa nie głu pot to mar no wa nie cza su.

Zresz tą ży cie do pi sa ło już ciąg dal szy – 3 li sto -
pa da br. w szko le w No wym Ra dzi ko wie po ja wi ła
się re dak tor Elż bie ta Ja wo ro wicz z eki pą pro gra mu

„Spra wa dla re por te ra”. Czy w związ ku z tym jej
obec ność to re ali za cja przed wy bor cze go zle ce nia
i roz gryw ki po li tycz nej?

Czy ta ki za rzut Pan Bur mistrz Mar cin Gor tat
zgło si w trak cie pro gra mu emi to wa ne go 6 grud nia
na an te nie TVP?

A tak na mar gi ne sie, ro zu mie my Pa na Gor ta -
ta, że oba wia się utra ty wła dzy. To oczy wi ste, że
czu je się za gro żo ny: dziś wy bor cy roz li cza ją wła dzę
z efek tów, choć cza sem uda je się ich prze ku pić. Ale
ostat nie ty go dnie świad czą że i kieł ba sa wy bor cza
tak hoj nie roz da wa na przed wy bo ra mi przez
PiS – oby wa te li nie prze ko na ła. A Pan Bur mistrz to
po dob no pu pi lek Pra wa i

Spra wie dli wo ści, czy li oba wy ma uza sad nio ne.

Ar tur Za rem ba – re dak tor na czel ny
Pa weł Sie ger – dzien ni karz

Poniżej zamieszczamy odpowiedź Radia Płock FM na oświadczenie Burmistrza Miasta i Gminy Czerwińsk nad Wisłą
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11 paź dzier ni ka 2023 ro ku w Ze spo le Szkół im. Ja -
na Śnia dec kie go w Wy szo gro dzie od by ły się IX ob -
cho dy Dnia Chle ba Pa ni Dy rek tor Jo an na Mi sia -
kow ska po wi ta ła przy by łych go ści, a w at mos fe rę
pach ną cą chle bem wpro wa dzi ła nas ini cja tor ka
uro czy sto ści Agniesz ka Len czew ska, któ ra przy po -
mnia ła ze bra nym go ściom, jak dłu gą i chlub ną hi -
sto rię ma wy pie ka nie i spo ży wa nie pie czy wa,
zwłasz cza te go naj zdrow sze go, spo rzą dza ne go
na za kwa sie. 

Uro czy stość uświet ni ły wy stę py mło dzie ży, a tak -
że ze spo łu „Ma vi le na”.

Głów nym ce lem uro czy sto ści by ły trzy kon kur sy: 
1. „Pio sen ka Lu do wa”.
2. „Z pa sją Dzier ga ne”
3. „Chleb na za kwa sie, nie za po mnia ny smak i za -

pach”.
W kon kur sie „Pio sen ka Lu do wa”
I miej sce wy wal czy ła na sza uczen ni ca – Ma ja Go -

li szek 
II miej sce za ję ła @Zu zan na Front czak ze Szko ły

Pod sta wo wej w Wy szo gro dzie
III miej sce zdo by ła @Sa ra Ko wal ska ze Szko ły Pod -

sta wo wej w Wy szo gro dzie
W kon kur sie „Naj smacz niej szy chleb wy pie ka ny

na za kwa sie” 
W ka te go rii szko ły i in sty tu cje:
I miej sce za ję ło Sto wa rzy sze nie „Wo kół Śnia dec kie -

go” w Wy szo gro dzie
II miej sce zdo był Dom Po mo cy Spo łecz nej w Wy -

szo gro dzie
III miej sce za ję ło Ko ło Go spo dyń Wiej skich w Wy -

szo gro dzie. 
W ka te go rii in dy wi du al nej:
I miej sce zdo by li Ka mil Przy byl ski i Ja kub Kwiat -

kow ski
II miej sce za ję ła An na Perza now ska 
III miej sce pa ni Do ro ta Wa lew ska - Sie kie ra
.
W kon kur sie „Z pa sją dzier ga ne” 
W ka te go rii in dy wi du al nej dzie ci:
I miej sce ex aequo wy wal czy li Zu zan na Front czak

i Ka rol Krze miń ski 
II miej sce ex aequo za ję ły Emi lia Choj nac ka i Ju lia

Piąt kow ska 
III miej sce zdo by ła Wik to ria Hej cel man 
W ka te go rii in dy wi du al nej do ro śli:
I miej sce wy wal czy ła pa ni Ha li na No wac ka
II miej sce za ję ła pa ni Ewa Kow nac ka 
III miej sce zdo by ła pa ni An na Bo row ska

IX Dzień Chleba

reklama



Na ro do we Świę to Nie pod le gło ści
w Pa ra fii pw. św. Ja na Chrzci cie la
w Rę bo wie by ło ob cho dzo ne w tym
ro ku szcze gól nie uro czy ście. 

12 li sto pa da 2023 r. o godz. 12.00
pod czas mszy św. w in ten cji oj czy zny,
któ rą spra wo wał daw ny rek tor UKSW
ks. prof. dr hab. Hen ryk Sko row ski,
kon ce le bro wa nej przez Dzie ka na Se nio -
ra ks. Ze no na Glic ne ra, licz nie zgro ma -
dze ni pa ra fia nie oraz za pro sze ni go ście
dzię ko wa li Bo gu za wol ną Pol skę.
Ksiądz pro fe sor w pło mien nym ka za niu
mó wił: 

To wła śnie Chry stus przy niósł świa -
tu przy ka za nie mi ło ści ja ko je dy nie wła -
ści wy czło wie ko wi styl ży cia. Przy niósł
świa tu mi łość i w spo sób jed no znacz ny
zo bo wią zał nas do jej re ali za cji. Nie
moż na bo wiem Bo ga wy brać jed no cze -
śnie Go nie wy zna jąc, a for mą te go wy -
zwa nia jest po pro stu mi łość. Pa trio -
tyzm ja ko mi łość oj czy zny jest za tem dla
każ de go chrze ści ja ni na wy ni kiem przy -
ję tej wia ry. (…)

Dla te go py ta jąc dziś o mój pa trio -
tyzm ja ko mi łość oj czy zny, na le ży py tać:
czy ob cho dzi mnie dru gi czło wiek ży ją -
cy obok mnie” (…). Pa trio tyzm dziś to
mo ja so li dar na mi łość, czy li jed ność
z każ dym czło wie kiem spo łecz ność na -
ro do wą sta no wią cym i z ca łą wspól no tą
w wal ce o ludz kie pra wa wol no ści i po -
sza no wa nie god no ści oso bo wej czło wie -
ka. (…). 

Pa trio tyzm czy li mi łość oj czy zny to
dziś tak że sza cu nek dla wiel kie go dzie -
dzic twa wła snej na ro do wej kul tu ry (…).
W swej naj głęb szej isto cie jest do brem
i war to ścią fun da men tal ną.

Oj czy zna jest śro do wi skiem zba -
wia nia się czło wie ka, czy li je go do ra sta -
nia do oj czy zny nie bie skiej. Jest za tem
i mu si być w ży ciu każ de go z nas, tak że
lu dzi wie rzą cych, przed mio tem szcze -
gól nej tro ski – mi ło ści, bo mi łość jest je -
dy nie wła ści wą for mą ist nie nia chrze -
ści ja ni na. Ta mi łość mo jej oj czy zny to:
so li dar ność z ludź mi, sza cu nek dla dzie -
dzic twa kul tu ry i wia ry, sza cu nek dla
zie mi, któ ra jest na szym do mem, i dzię -
ki któ rej czu je my się u sie bie.

Pro boszcz ks. Ra fał Bed nar czyk
dzię ku jąc ze bra nym za udział w ob cho -
dach świę ta na ro do we go pod kre ślił, że
ta ka po sta wa jest na szym obo wiąz kiem
wo bec oj czy zny. Na szą po win no ścią jest

pa mięć o ofiar no ści i po świę ce niu na -
szych przod ków, któ rzy nie wa ha li się
na ra żać ży cia dla kra ju, cze go sym bo lem
by ły ofia ro wa ne przez To ma sza Pan ka
pa miąt ki po Ja nie Zmy słow skim – ba -
gnet uży wa ny w bez po śred nich star -
ciach i ofi cer ska sza bla zdo by ta w wal ce
bol sze wic kim ofi ce rem w 1920 r. wy -
eks po no wa ne obok oł ta rza. 

Po eu cha ry stii du chow ni, przed sta -
wi cie le władz sa mo rzą do wych, lo kal ni
dzia ła cze spo łecz ni i pa ra fia nie pro wa -
dze ni przez uświet nia ją cą uro czy stość
or kie strę dę tą (po łą czo ne si ły or kiestr
OSP z Rę bo wa i Cho ci sze wa), pocz ty
sztan da ro we OSP Rę bo wo, OSP Grod -
ko wo, Szko ły Pod sta wo wej w Rę bo wie,
Sztan dar Mło dzie ży uda li się na Plac
Wol no ści. Tam, przy wtó rze „Ma zur ka
Dą brow skie go”, fla gę pań stwo wą na no -
wy maszt wcią gnę li przed sta wi cie le
mło dzie ży, któ ra w tym ro ku przy ję ła
sa kra ment bierz mo wa nia; Ksiądz pro -
boszcz przed sta wił hi sto rię Po mni ka
Wol no ści i dzia ła nia re wi ta li za cyj ne, ja -
kie pod jął przy wspar ciu pa ra fian
w ostat nich la tach, któ re da ły Po mni ko -
wi dru gie ży cie i przy wró ci ły spo łecz no -
ści Rę bo wa. 

Od sło nię cia od no wio nych ta blic
pa miąt ko wych na Po mni ku Wol no ści
i no wym gra ni to wym obe li sku, upa -

mięt nia ją cych miesz kań ców na szej Ma -
łej Oj czy zny, któ rzy zło ży li swo je ży cie
na Oł ta rzu Oj czy zny w la -
tach 1914 – 1920 i w cza sie II woj ny
świa to wej do ko na li Zyg munt Pa nek i ks.
Ze non Glic ner, na stęp ca wy mie nio ne -
go wśród bo ha te rów pro bosz cza pa ra fii
w Wy szo gro dzie i w Rę bo wie ks. Mi cha -
ła Se ra fi na. Za rów no Zyg munt Pa nek
jak i Ksiądz Dzie kan uro dzi li się w pa -
mięt nym 1939 r. Pan Zyg munt Pa nek,

któ ry w 1981 r. był człon kiem Ko mi te -
tu Przy wró ce nia Po mni ka Wol no ści,
prze pięk nie opo wia dał o po le głym we
wrze śniu 1939 r. oj cu. Po po świę ce niu
ta blic przez ks. Hen ry ka Sko row skie go
kwia ty zło ży ły de le ga cje: Urzę du GiM
Wy szo gród z Bur mistrz p. Iwo ną Gor -
tat, OSP Rę bo wo, OSP Grod ko wo, soł -
ty sów wsi Grod ko wo, Gród ków ko, Rę -
bo wo i Wią zów ka, Sto wa rzy sze nia Ra -
zem Dla Rę bo wa, po dob nie jak uczy ni -
ły to w pią tek dzie ci ze Szko ły Pod sta wo -
wej w Rę bo wie. 

Po dą ża jąc za gło sem pie śni pa trio -
tycz nych w wy ko na niu or kie stry dę tej,

zgro ma dze ni uda li się do sie dzi by OSP
Rę bo wo na nie ofi cjal ną część uro czy sto -
ści przy go to wa ną przez Sto wa rzy sze nie
Ra zem Dla Rę bo wa w ra mach pro jek tu
„Wszy scy dla Wszyst kich, ra zem bu du -
je my lep sze ju tro” wpi su ją ce go się
w spe cjal ną ścież kę te ma tycz ną Dzia łaj
Lo kal nie i „So li dar nie z Ukra iną” do fi -
nan so wa ne go ze środ ków Pro gra mu
Dzia łaj Lo kal nie Pol sko -Ame ry kań skiej
Fun da cji Wol no ści re ali zo wa ne go przez
Aka de mię Roz wo ju Fi lan tro pii w Pol sce
oraz Ośrod ka DL Fun da cji
„FLZP – Mło dzi Ra zem” (pre zes Iwo na
Mar czak by ła go ściem uro czy sto ści),
a tak że z bu dże tu Wo je wódz twa Ma zo -
wiec kie go, Po wia tu Płoc kie go i GiM
Wy szo gród. 

Po od śpie wa niu „Ro ty” wie lu do -
znań ar ty stycz nych do star czy ły przy -
go to wa ne przez An nę Bo row ską i Wio -
let tę Lu bom ską dzie ci ze Szko ły Pod -
sta wo wej w Rę bo wie, któ re swo ją re cy -
ta cją, pie śnią pa trio tycz ną i tań cem po -
ru szy ły ser ca ze bra nych. Po cho dzą ca
z Ukra iny uczen ni ca ZS im. Ja na Śnia -
dec kie go w Wy szo gro dzie Ali na Bo -
ichuk przy akom pa nia men cie Alek -
san dra Pie la ciń skie go ocza ro wa ła wy -
ko na niem pol skiej i ukra iń skiej pie śni.
W nurt pie śni pa trio tycz nej wpi sy wał
się wy stęp du my spo łecz no ści lo kal nej
or kie stry dę tej OSP w Rę bo wie oraz
wspól ne od śpie wa nie po pu lar nych
utwo rów. 

Na za pro sze nie Ma rze ny Prę gow -
skiej i Ma rze ny Szy mer skiej or ga ni za to -
rek wy da rze nia spo tka nie uświet ni ły
pre lek cje wy jąt ko wych go ści. Pa ni Ire na
Grusz czyń ska, daw na miesz kan ka Su le -
jów ka, fra pu ją co przy bli ży ła fak ty z ży -
cia Jó ze fa Pił sud skie go, pi sarz Zbi gniew
Zbi kow ski za pre zen to wał wy bór wier -
szy o te ma ty ce pa trio tycz nej. Pa sjo na ci
hi sto rii lo kal nej Grze gorz i Mar cin Bog -
da no wie, któ rych wy wo dzą cy się z Rę -
bo wa ród za miesz ku je środ ko we Ma -
zow sze od po nad 500 lat, z ener gią i hu -
mo rem po dzie li li się ar chi wal ny mi zna -
le zi ska mi do ty czą cy mi Rę bo wa i ma te -
ria ła mi udo stęp nio ny mi przez Elż bie tę
Po pio łek.

Jak na ka zu je pol ska tra dy cja Sto wa -
rzy sze nie Ra zem Dla Rę bo wa ugo ści ło
ze bra nych hoj nie po sta ro pol sku. Oby
w na stęp nych la tach nie za bra kło tak
uda nych wy da rzeń in te gru ją cych spo -
łecz ność na szej Ma łej Oj czy zny.

MA RIA GÓR NIC KA

AU TOR KA ZDJĘĆ: WIK TO RIA SO BO CIŃ SKA 
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XIII Gmin ne Ob cho dy Na ro do we go
Świę ta Nie pod le gło ści w Gmi nie Bul -
ko wo roz po czę li śmy w pią tek Mszą
Świę tą w Pa ra fia Świę tej Trój cy
w Bul ko wie kon ce le bro wa ną przez
ks. Ka no ni ka Wło dzi mie rza Dzień -
kow skie go, ks. Sła wo mi ra Trza skę
oraz ks. An drze ja Kon wer skie go
z udzia łem ks. Ja na Kaź mier cza ka. 

Ser decz nie dzię ku ję czci god nym
Księ żom za wspól ne od pra wie nie Mszy
Świę tej oraz jed nost kom OSP, szko łom
i har ce rzom za wy sta wie nie swo ich
pocz tów sztan da ro wych. Wszyst ko to
spra wi ło, że mie li śmy moż li wość roz po -
cząć ob cho dy Mszą Świę tą o bar dzo
uro czy stym cha rak te rze.

Na stęp nie de le ga cje za pro szo nych
Go ści, Urzę du Gmi ny i Uczniów zło ży -
ły kwia ty i zni cze w Gmin nym Par ku
Nie pod le gło ści i przy obe li sku upa mięt -
nia ją cym wy da rze nia II Woj ny Świa to -
wej i mę czeń skiej śmier ci ks. Ju lia na Za -
lew skie go. 

W asy ście re plik sa mo cho dów woj -
sko wych i wo zów bo jo wych OSP prze -
szli śmy do sie dzi by Szko ła Pod sta wo wa
im. M. Ko nop nic kiej w Bul ko wie, gdzie
pa trio tycz ny, po ucza ją cy i wzru sza ją cy
pro gram ar ty stycz ny przed sta wi li
ucznio wie i na uczy cie le szko ły.

11 li sto pa da jest jed ną z naj pięk niej -
szych dat w hi sto rii Pol ski. To wy jąt ko -
we świę to w na szej tra dy cji, peł ne ra do -
ści i opty mi zmu. Dzię ku ję za obec ność
zna mie ni tym go ściom, któ rzy w tym
waż nym dniu za szczy ci li nas swo ją
obec no ścią.

Pa ni Mar le na Ma zur ska Kie row nik
Ma zo wiec kie go Urzę du Wo je wódz kie -
go w War sza wie De le ga tu ry w Płoc ku.

Pa nu Apo li na ry Grusz czyń ski
Człon ko wi Za rzą du Po wia tu Płoc kie go,
któ ry prze ka zał list od Syl we ster Ziem -
kie wicz Sta ro sta Płoc ki.

Pa nu Ja nu szo wi Maj chrza ko wi Dy -
rek to ro wi De le ga tu ry w Płoc ku Ku ra to -
rium Oświa ty w War sza wie.

W imie niu Se kre ta rza Sta nu w Mi -
ni ster stwie Ak ty wów Pań stwo wych
Ma ciej Ma łec ki obec ny był Pan Mi chał
Or liń ski, na to miast w imie niu Mar szał -
ka Wo je wódz twa Ma zo wiec kie go
Adam Stru zik Pa ni Wio le ta Tra czyk,
któ ra na mo je rę ce prze ka za ła list od Pa -

na Mar szał ka skie ro wa ny do wszyst kich
miesz kań ców.

Swo ja obec no ścią za szczy ci li nas
rów nież: ucznio wie Szko ła Pod sta wo wa
imie nia Ar mii Kra jo wej w Bli cho wie
z Dy rek tor Jo an ną Grzy wiń ską – Dy -
bek i Szko ła Pod sta wo wa im. Or ła Bia łe -
go w No wych Łub kach z Dy rek tor Mar -
le ną Ma tu siak, Prze wod ni czą cy Ra dy
Gmi ny An drzej Kro kow ski wraz z Rad -
ny mi, pra cow ni cy Urzę du Gmi ny, Go -
spo dar ki Ko mu nal nej, GOPS i Gmin na
Bi blio te ka Pu blicz na im. Sta ni sła wa Le -
ma w Bul ko wie, Ko ła Go spo dyń Wiej -
skich, przed sta wi cie le firm WA PO
TECH Sp z oo i Mar ket Kre cik Bul ko -
wo, Jed no stek Ochot ni czych Stra ży Po -
żar nych, klu bu spor to we go i sto wa rzy -
szeń dzia ła ją cych na te re nie na szej gmi -
ny, Soł ty si, Se nio rzy, Har ce rze i licz ni
Miesz kań cy gmi ny.

Po czę ści ar ty stycz nej wszy scy ze -
bra ni mie li moż li wość skosz to wać przy -
go to wa nej przez pra cow ni ków szko ły
gro chów ki i do mo wych ciast upie czo -
nych przez KGW oraz tor tu ufun do wa -
ne go przez Ra dę Ro dzi ców przy Szko le
Pod sta wo wej w Bul ko wie.

Dzię ku ję wszyst kim za obec ność.
Co rocz ne ob cho dy to moż li wość prze -
ka za nia, szcze gól nie naj młod szym, lek -
cji pa trio ty zmu. Po ka za nia, że w ży ciu
na sze go na ro du są wy da rze nia nie -
zmier nie waż ne, któ re na le ży god nie
upa mięt niać. Od nas za le ży, czy bę dzie -
my w sta nie prze ka zy wać ko lej nym po -
ko le niom na ro do we tra dy cje.

Go spo da rzem ar ty stycz nym te go -
rocz nych ob cho dów by ła Szko ła Pod -
sta wo wa w Bul ko wie. Dzię ku ję Dy rek -
cji, Na uczy cie lom i Uczniom za pod ję -

ty trud or ga ni za cji i przy go to wa nie
pięk ne go i god ne go pro gra mu ar ty -
stycz ne go.

Dru ga część ob cho dów mia ła miej -
sce w nie dzie lę. Z ini cja ty wy KGW
w Pi li chów ku i dzię ki uprzej mo ści ks.
Sła wo mi ra Trza ski na pla cu przed Ko -
ścio łem w Bul ko wie obej rzeć mo gli śmy
re kon struk cję hi sto rycz ną przy go to wa -
ną przez Człon ków Sto wa rzy sze nia Pił -
sud czy ków a tak że spró bo wać pysz nej
gro chów ki i ciast przy go to wa nych przez
człon ki nie Ko ła Go spo dyń Wiej skich.
Na stęp nie o godz. 18: 00 od był się Kon -
cert Pa trio tycz ny w wy ko na niu Pa na
Łu ka sza Sie nic kie go. 

Oby dwa wy da rze nia by ły do sko na -
łym do peł nie niem Gmin nych Ob cho -
dów Na ro do we go Świę ta Nie pod le gło -
ści, za co ser decz nie dzię ku ję Człon kom
KGW w Pi li chów ku.

Grudzień 20238

XIII Gminne Obchody Narodowego Święta
Niepodległości w Gminie Bulkowo
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50 lat pożycia małżeńskiego-Złote Gody - Wyszogród 

Złote i Diamentowe Gody w Gminie Bulkowo

W dniu dzi siej szym w imie niu Pre zy den ta Rze czy po spo li tej Pol -
skiej An drze ja Du dy me da le za dłu go let nie po ży cie mał żeń -
skie wrę czy ła Pa ni Bur mistrz Gmi ny i Mia sta Wy szo gród Iwo na
Gor tat, któ ra dzię ko wa ła, gra tu lo wa ła i zło ży ła naj lep sze ży cze -
nia Na szym Ju bi la tom. 

50 lat po ży cia mał żeń skie go -Zło te Go dy to pięk ny i wy jąt ko wy
ju bi le usz, któ ry przy pie czę to wu je spę dzo ne u bli skiej oso by wspa nia -
łe wspól ne la ta. 

Na si Ju bi la ci 50 lat te mu ślu bo wa li so bie – mi łość, wier ność
i uczci wość mał żeń ską, ale rów nież by cie ze so bą na do bre i na złe.
Da li ście Pań stwo pięk ne świa dec two nam wszyst kim – a na gro dą
za wspól nie prze ży te la ta są Wa sze dzie ci i ich szczę ście, uśmiech
wnu ków i pra wnu ków oraz ra dość, któ rą mo że cie dziś dzie lić ze swo -
ją ro dzi ną i bli ski mi. 

Do ży czeń i gra tu la cji do łą czy ła się Pa ni Bar ba ra Do mi ni kie wicz
Prze wod ni czą ca Ra dy Gmi ny i Mia sta, Se kre tarz Wio let ta Do bro wol -
ska, a tak że Kie row nik Urzę du Sta nu Cy wil ne go An na Pół chło pek.

Na si Do stoj ni Ju bi la ci to Pań stwo:
• Ry szard i Bar ba ra Wy szyń scy z Wy szo gro du 

• Wie sław i Te re sa Do mań scy z Wy szo gro du
• Piotr i Ja dwi ga Bier nat z Wy szo gro du 
• Ry szard i Bar ba ra Kor na tow scy z Wy szo gro du 
• Cze sław i Ja dwi ga Żu kow scy z Wy szo gro du 
• Ire ne usz i Wan da Bru dzyń scy z Wy szo gro du 

• Zyg munt i Elż bie ta Gru cha ła z Wy szo gro du 
• Cze sław i Ire na Błasz czyk z Wy szo gro du 
• Alek san der i Elż bie ta Da sie wicz z Wy szo gro du 
• Le sław i Ce cy lia Ko sierb z Wy szo gro du 
• Jan i Ali na Szy mań scy z Wy szo gro du 

„Dia men to we i Zło te Go dy” to wy jąt ko we wy -
da rze nie, któ re jest sym bo lem wza jem nej
wier no ści i mi ło ści ro dzin nej, do wo dem wza -
jem ne go zro zu mie nia isto ty związ ku mał żeń -
skie go. Każ dy Ju bi le usz jest oka zją do świę to -
wa nia, ale na szcze gól ną uwa gę za słu gu ją
tak wspa nia łe rocz ni ce jak 60-cio, czy 50-cio
le cie po ży cia mał żeń skie go. Wła śnie ta ka
pięk na uro czy stość mia ła miej sce 27 wrze -
śnia 2023 ro ku w Gmi nie Bul ko wo, gdzie
swo je świę to ob cho dzi ło 10 par. 

60 rocz ni cę ślu bu ob cho dzi li Pań stwo:
An na i Zyg munt Ki ciń scy
Cze sła wa i Ka zi mierz Pie gat

50 rocz ni cę ślu bu ob cho dzi li Pań stwo:
Ja ni na i Mie czy sław Dą brze lec cy
Elż bie ta i Ma rian Go rze la ny
Anie la i Hen ryk Kły siak
Zo fia i Hen ryk Ku char scy
Ewa i Jan Łąt ka
Kry sty na i Wła dy sław Ostrow scy
Ja dwi ga i Mi ro sław Pod ra ska
Wie sła wa i Ja nusz Sto ło scy

W tej zna mie ni tej uro czy sto ści uczest ni -
czy li Wójt Gmi ny Bul ko wo Ga briel Gra czyk
wraz z kie row nik de le ga tu ry Ma zo wiec kie go
Urzę du Wo je wódz kie go w Płoc ku Mar le ną Ma -
zur ską, Prze wod ni czą cym Ra dy Gmi ny Bul ko -
wo An drze jem Kro kow skim oraz Kie row ni -
kiem USC Ro ber tem. Do stoj nym Ju bi la tom
prze ka za li gra tu la cje oraz po dzię ko wa nia, ży -
cząc ko lej nych pięk nych wspól nych lat w zdro -
wiu i oto cze niu naj bliż szych.

W do wód spo łecz ne go uzna nia dla trwa ło -
ści mał żeń stwa i ro dzi ny, Wójt Gmi ny ude ko ro -
wał pa ry ob cho dzą ce Zło te Go dy me da la mi
za dłu go let nie po ży cie mał żeń skie, przy zna ny -
mi przez Pre zy den ta RP An drze ja Du dę oraz
zło żył na ich rę ce Li sty Gra tu la cyj ne, pa miąt ko -
we księ gi i kwia ty.

Wszyst kim Sza now nym Ju bi la tom ży czy -
my dłu gich lat ży cia w zdro wiu i szczę ściu, u bo -
ku ko cha ją cych ro dzin, do bre go hu mo ru, zdro -
wia i ra do ści każ de go dnia.
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Pu char Re gio nów Pol ski Pół noc nej,
Mi strzo stwa Ma zo wiec kie go Związ -
ku Tań ca Spor to we go i III Ogól no pol -
ski Tur niej Tań ca Spor to we go o Pu -
char Bur mi strza Mia sta i Gmi ny Czer -
wińsk nad Wi słą do bie gły koń ca.
Na par kie cie sta nę ło po nad 400 za -
wod ni ków z 42 klu bów i szkół tań ca
z ca łej Pol ski. Go ści li śmy tan ce rzy m.
in. ze Szcze ci na, Au gu sto wa, Zie lo nej
Gó ry, He lu i wie lu in nych miast.
Śmia ło moż na stwier dzić, iż te go
dnia Czer wińsk nad Wi słą stał się ta -
necz nym cen trum Pol ski. 

W ra mach za wo dów oby ło się 38
kon ku ren cji ta necz nych. Naj młod si za -
wod ni cy mie li nie speł na 6 lat, a naj star -
si by li już do ro śli. Oglą dać mo gli śmy ca -
ły prze krój przez wszyst kie po zio my za -
awan so wa nia w tań cu spor to wym. 

Od ra na tur niej roz po czął się od ry -
wa li za cji w kla sach H, G, F, któ re za li -
cza ją się do gru py spor tu przy go to waw -
cze go. Wie lu z bio rą cych w tej czę ści za -
wo dów uczest ni ków, sta wia ło po raz
pierw szy swe kro ki przed pu blicz no ścią
i po raz pierw szy pod da ło się oce nie pro -
fe sjo nal ne go ju ry. Trze ba tu wspo -
mnieć, że skład sę dziow ski nie był przy -
pad ko wy. Sę dzio wie zo sta li no mi no wa -
ni przez wo je wódz kie związ ki ta necz ne
spo śród wie lu kan dy da tów. 

W dru giej czę ści za wo dów, do swo -
jej ry wa li za cji przy stą pi li za wod ni cy
z du żo więk szym sta żem ta necz nym,
choć nie za bra kło też i naj młod szych ry -
wa li zu ją cych w ka te go rii wie ko wej do 7
ro ku ży cia. Jak zwy kle nie za bra kło nie -
spo dzian ki, któ rą nie wąt pli wie był po -
kaz ta necz ny Pań z gru py ta necz nej pro -

wa dzo nej przez Szko łę Tań ca Pa sjo nat.
W tym ta necz nym prze ryw ni ku udział
wzię ła też ta jem ni cza „pa ni Zo fi ja”, któ -
rą oka zał się być je den z tre ne rów Szko -
ły Tań ca Pa sjo nat, Pan Piotr La so ta. 

Ostat nia część za wo dów, to ry wa li -

za cja na naj wyż szym po zio mie. Mie li -
śmy oka zję oglą dać kil ka par z czo łów ki
pol skie go tań ca, któ rych ener gia wy raź -
nie udzie li ła się wi dzom. 

W za wo dach wy ło ni li śmy mi -
strzów i wi ce mi strzów wo je wódz twa

Ma zo wiec kie go Związ ku Tań ca Spor to -
we go, a tak że wie lu zdo byw ców Pu cha -
ru Re gio nów i Pu cha ru Bur mi strza
Mia sta i Gmi ny Czer wińsk nad Wi słą.

Dla wie lu za wod ni ków ry wa li za cja
za koń czy ła się nie tyl ko miej scem na po -

dium, ale rów nież otrzy ma niem wyż -
szej kla sy ta necz nej, co z pew no ścią bę -
dzie mi łym ak cen tem na za koń cze nie
te go ro ku ka len da rzo we go.

Ja ko głów ny or ga ni za tor, pra gnę po -
dzię ko wać wszyst kim fir mom, in sty tu -
cjom a w szcze gól no ści lu dziom za an ga żo -
wa nym we współ two rze nie te go wi do wi -
ska. Dzię ku ję na szym Pa tro nom ho no ro -
wym i me dial nym oraz za wod ni kom
za ich kunszt ta necz ny i spor to wą po sta wę.

Ma my na dzie ję, że za rok znów bę -
dzie my mo gli go ścić naj lep szych tan ce -
rzy w go ścin nych pro gach Czer wiń ska
nad Wi słą. 

Do zo ba cze nia!
Ra fał Kar bo wiak – kie row nik or ga -

ni za cyj ny za wo dów

Or ga ni za tor:
Uczniow ski Klub Tań ca Spor to we -

go PA SJO NAT

Współ or ga ni za to rzy:
Mia sto i Gmi na Czer wińsk nad Wi słą
Szko ła Pod sta wo wa im. Wła dy sła wa

Ja gieł ły w Czer wiń sku nad Wi słą
Pol ski Zwią zek Spor tu Ta necz ne go
Fe de ra cja Tań ca Spor to we go
Ma zo wiec ki Zwią zek Tań ca Spor to -

we go
Klub Spor to wy Stre fa Tań ca
Klub Spor to wy Fe eling
Pa tro ni ho no ro wi:
Mar sza łek Wo je wódz twa Ma zo -

wiec kie go – Adam Stru zik
Bur mistrz Mia sta i Gmi ny Czer -

wińsk nad Wi słą – Mar cin Gor tat
Bur mistrz Mia sta Płońsk – An drzej

Pie tra sik

Turniej Tańca Sportowego 2023 Czerwińsk nad Wisłą

Za pra sza my na za ję cia ta necz ne dzie ci, mło -
dzież i oso by do ro słe. Pro wa dzi my za ję cia re gu -
lar ne oraz w for mie kur sów. Spe cja li zu je my się
w tań cach to wa rzy skich, choć in ne tech ni ki też
nie są nam ob ce.

Ofe ru je my za ję cia dla dzie ci już od 4 ro ku ży -
cia. Za pra sza my do wej ścia na na szą stro nę in ter ne -
to wą i za po zna nia się z na szą ofer tą za jęć. Je śli nie
znaj dziesz od po wied niej ofer ty dla sie bie, na pisz
do nas, bo być mo że wła śnie pra cu je my nad no wy -
mi pro po zy cja mi, ale nie są one jesz cze udo stęp nio -
ne pu blicz nie.

Pa mię taj, że pro wa dzi my rów nież za ję cia po za
na szy mi głów ny mi ośrod ka mi w So cha cze wie, Ło -
wi czu i Skier nie wi cach. Je śli je steś za in te re so wa ny
zor ga ni zo wa niem kur su lub za jęć re gu lar nych
w np. w swo jej szko le, przed szko lu czy in nym miej -
scu, zbierz gru pę i na pisz do nas. Z chę cią po dej -
mie my współ pra cę.

W na szej ofer cie znaj dzie cie rów nież lek cje
tań ca dla na rze czo nych „pierw szy ta niec”.

„ŻA ŁU JĘ, ŻE NIE ZA CZĄ ŁEM WCZE ŚNIEJ
TAŃ CZYĆ TAŃ CA TO WA RZY SKIE GO”. 

Ka mil 35 lat
To, co sły szę naj czę ściej u do ro słych, któ rzy za -

czę li tań czyć, to pra gnie nie, aby mie li ro dzi ca, któ -
ry był więk szym zwo len ni kiem sztu ki, we hi ku łu
cza su lub kom bi na cji obu. Cho ciaż jazz, ba let i hip
hop za pew nia ją ta ką sa mą dys cy pli nę, pod sta wy
i tre ning fi zycz ny jak Spor to wy Ta niec To wa rzy ski,
to nie ko niecz nie prze kła da ją się na śro do wi sko
i po zy tyw ne aspek ty ży cia co dzien ne go, jak to ma
miej sca w tań cu to wa rzy skim.

Co mo że za ofe ro wać ta niec dzie ciom
i mło dzie ży?

# 1 UMIE JĘT NO ŚCI SPO ŁECZ NE
# 2 UNI KAL NĄ TOŻ SA MOŚĆ
# 3 DO RO SŁOŚĆ
# 4 ATLE TYZM
# 5 KUL TU RĘ
# 6 MOŻ LI WO ŚCI
Po myśl o wszyst kich chwi lach, kie dy za bra łeś

swo je dzie ci do miejsc, o któ rych po cząt ko wo nie
my śla ły, że im się po do ba ją, ale skoń czy ły się MI -
ŁO ŚCIĄ! Cza sa mi nie do ce nia my rze czy aż
do póź niej sze go wie ku. Ja sne, ta niec to wa rzy ski

mo że nie być ich pierw szym wy bo rem – ale
w przy szło ści do ce nią to. Tak wie le umie jęt no ści
zwi nię tych w jed no eks cy tu ją ce do świad cze nie. Po -
da ruj ten pre zent swo je mu dziec ku i roz ko szuj się
na gro da mi.

Co da je ta niec do ro słym?
# 1 LEP SZE ZDRO WIE I KON DY CJĘ
# 2 WIĘK SZĄ ELA STYCZ NOŚĆ
I RÓW NO WA GĘ
# 3 ZMNIEJ SZA OB JA WY STRE SU
# 4 LEP SZĄ PA MIĘĆ I KON CEN TRA CJĘ
# 5 PO ZY TYW NE NA STA WIE NIE
Ta niec to wa rzy ski, nie za leż nie od te go, czy

uczest ni czysz w kur sie, bie rzesz lek cje, czy idziesz
na im pre zę, po zwa la utrzy my wać sta ły kon takt
z in ny mi ludź mi. Ta niec two rzy ide al ną oka zję
na wyj ście to wa rzy skie. Umoż li wia po zna wa nie
no wych lu dzi i za wią zy wa nie no wych przy jaź ni.
Two rzy at mos fe rę za ba wy, ra do ści i swo bo dy w wy -
ra ża niu sie bie. Szczę śli we śro do wi sko ze świet nym
to wa rzy stwem, ży wą mu zy ką i wdzięcz ny mi ru -
cha mi sta je się na szym udzia łem.

www.pa sjo nat -ta niec.pl
bok@pa sjo nat -ta niec.pl,

tel. 508 58 46 46

Szkoła Tańca Pasjonat – istniejemy od 2005 roku
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Ak cja cha ry ta tyw na „Ile wa ży św.
Mi ko łaj w Bul ko wie?” za na mi. 

Dzię ku ję wszyst kim za an ga żo wa -
nym w to wy da rze nie: na uczy cie lom,
uczniom, miesz kań com! 

Dzię ku ję rów nież ro dzi com, dzie ci
któ re włą czy ły się w zbiór kę w swo ich
pla ców kach i do star czy ły peł ne wor ki
mo net! 

Miesz kań cy Gmi ny Bul ko wo – ma -
cie cu dow ne, otwar te ser ca na po trze by
in nych. 

Nie spo sób wy mie nić te raz wszyst -
kich, któ rzy przy by li pod Urząd Gmi ny
po nie waż ska la prze ro sła na sze naj -
śmiel sze ocze ki wa nia! 

Cu dow na at mos fe ra, śpiew dzie ci,
go rą ca zi mo wa her ba ta z „Her ba ciar ni
pod świą tecz nym gro szem”, ogni sko
i du żo po zy tyw nej ener gii! Wszyst ko to
spra wi ło, że at mos fe ra by ła na praw dę
go rą ca. 

Je stem prze ko na ny, że ta ka ak cja
cha ry ta tyw na sta nie się na szą co rocz na
tra dy cją 

Te raz dłu uuuugo bę dzie trwa ło se -
gre go wa nie i wa że nie.

Jak tyl ko po zna my wy ni ki zbiór ki
od ra zu je Pań stwu prze ka że my. 

WÓJT GMI NY BUL KO WO – GA BRIEL GRA CZYK

Trze cie go grud nia (nie dzie la), sa la wi -
do wi sko wa w Gmin ne Cen trum Kul -
tu ry Mul tiO sa da w Ma łej Wsi po now -
nie wy peł ni ła się po brze gi, a to
za spra wą wy jąt ko we go spek ta klu
i nie co dzien ne go go ścia, któ ry te go
dnia wła śnie w Mul tiO sa dzie świę to -
wał swo je Imie ni ny! Mo wa oczy wi -
ście o Świę tym Mi ko ła ju.

Czas ocze ki wa nia na upra gnio ne go
go ścia wy peł ni li ak to rzy z Te atr Ka ta -
ryn ka – Baj ki Sta ją Się Rze czy wi sto ścią
wy sta wia jąc cu dow ny mu si cal pt. „Po -
lar na przy go da”. By ła to ko me dio wa baj -
ka o przy go dach dwóch sza lo nych pin -
gwi nów Bol ka i Lo li, uwiel bia ją cych
rock&rol la. Przez swą nie roz wa gę obu -
dzi li po lar ne go po two ra, któ ry oka zu je
się zwy kłym, za plą ta nym w śmie ci pta -
kiem. Po ja wił się po moc ny po lar nik,
któ ry po mógł mu wyjść z ta ra pa tów.
Dzie ci do wie dzia ły się, że lód nie ste ty
by wa zdra dli wy. Baj ka po ka za ła nam
rów nież ile do brych rze czy za le ży
od czło wie ka, ży ją ce go w zgo dzie z przy -
ro dą. 

Po barw nym wi do wi sku i kon cer cie
utwo rów świą tecz nych nad szedł czas
na dłu go wy cze ki wa ne spo tka nie z Mi -

ko ła jem. Go ścia spe cjal ne go po wi ta li
uczest ni cy kon cer tu, wspól nie śpie wa -
jąc i tań cząc pod sce ną, że by Mi ko łaj
usły szał, że w Mul tiO sa dzie cze ka ją
na nie go grzecz ne i ra do sne dzie ci.
Oczy wi ście, nie trze ba by ło dłu go cze -
kać na je go wi zy tę.

Spo tka nie z Mi ko ła jem, pa miąt ko -
we zdję cia, a do te go słod kie upo min ki
by ły fan ta stycz ną nie spo dzian ką dla na -
szych mi lu siń skich.

Ser decz nie dzię ku je my wszyst kim
za tak licz ne przy by cie i wspól ną mi ko -
łaj ko wą za ba wę. 

Szcze gól ne po dzię ko wa nia kie ru je -
my w stro nę Za rzą du Vi stu la Bank
Spół dziel czy. Dzię ku je my za prze ka za -
ne słod ko ści, któ re bar dzo wzbo ga ci ły
na sze nie dziel ne spo tka nie. 

Or ga ni za to ra mi te go świą tecz ne go
przed się wzię cia dla naj młod szych
miesz kań ców Gmi ny by ło Gmin ne
Cen trum Kul tu ry Mul tiO sa da w Ma łej
Wsi i Wójt Gmi ny Ma ła Wieś Zyg munt
Woj na row ski.

Ile waży św. Mikołaj w Bulkowie?

Mikołaj w Małej Wsi

reklama
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Dzieło Marszałka

W stulecie urodzin mec. Wiesława Chrzanowskiego 
(20 grudnia 1923 - 29 kwietnia 2012)

Je go ko lej ne ży cio we ro le: kon spi ra to ra w an ty -
hi tle row skim ru chu opo ru, ran ne go w wal kach
po wstań ca war szaw skie go, więź nia po li tycz ne -
go a po la tach współ au to ra sta tu tu So li dar no -
ści, tej pierw szej wiel kiej i dzie się cio mi lio no -
wej, ukła da ją się w kon se kwent ną dro gę ży cio -
wą. Jej uko ro no wa nie sta no wi ło ob ję cie funk cji
Mar szał ka pierw sze go od kil ku dzie się ciu lat
pol skie go Sej mu, po cho dzą ce go w ca ło ści
z wol nych wy bo rów. Za słu żył na to jak nikt in ny.

W prze ło mo wym 1989 ro ku, 28 paź dzier ni ka
zjazd za ło ży ciel ski Zjed no cze nia Chrze ści jań sko -
-Na ro do we go wy brał Wie sła wa Chrza now skie go
pre ze sem tej par tii.

Nie mal do kład nie w dwa la ta póź niej, bo 25 li -
sto pa da 1991 r. pierw szy od 1928 r. pol ski Sejm
wy ło nio ny w wy bo rach cał ko wi cie wol nych i uczci -
wych – wska zał go na Mar szał ka. Po zo sta wał nim
przez dwa la ta, aż do roz wią za nia izby po sel skiej
przez pre zy den ta Le cha Wa łę sę.

Z nie zwy kłym po par ciem na cze le Sej mu:
pierw sze go wol ne go, ale i po dzie lo ne go

Kan dy da tu ra mec. Chrza now skie go za skar bi ła
so bie sze ro kie po par cie, o co nie by ło wte dy ła two,
bo próg pię ciu pro cent gło sów, ja ko nie zbęd ny, że -
by się w Sej mie zna leźć, wpro wa dzo no do pie ro
na ko lej ne wy bo ry. Te  pierw sze wol ne wy ło ni ły
izbę po sel ską roz dro bio ną, z re pre zen ta cją kil ku -
dzie się ciu ugru po wań. Po par cie dla Chrza now skie -
go uzgod ni ło za wcza su pięć z nich: ma cie rzy ste
Zjed no cze nie Chrze ści jań sko -Na ro do we, Kon gres
Li be ral no -De mo kra tycz ny, Kon fe de ra cja Pol ski
Nie pod le głej, Po ro zu mie nie Cen trum i Po ro zu -
mie nie Lu do we. A więc za rów no te, któ re we szły
póź niej do rzą du Ja na Ol szew skie go, jak i opo nen -
ci przy szłe go ga bi ne tu.

W roz strzy ga ją cym gło so wa niu Wie sław
Chrza now ski zy skał po par cie 267 po słów – o dwa
gło sy wię cej niż pa rę ty go dni te mu Szy mon Ho -
łow nia ubie ga ją cy się o to sa mo sta no wi sko,
przy czym do Sej mu obec nej ka den cji we szło za le -
d wie pięć ugru po wań a nie kil ka dzie siąt. 

Oko licz no ści wy bo ru mec. Chrza now skie go
przez na praw dę wie lo barw ną ko ali cję, któ ra w tej
for mie nie po wtó rzy ła się ani ra zu, tak opi sał An to -
ni Du dek: „Po za po sła mi Piąt ki po par li go tak że re -
pre zen tan ci So li dar no ści, UPR oraz Pol skie go Pro -
gra mu Go spo dar cze go (PPG). Ten ostat ni
klub – po pu lar nie na zy wa ny Du żym Pi -
wem – utwo rzy ła w Sej mie więk szość po słów (do -
kład nie 13) wy bra nych z li sty PPPP i na le żą cych
do „biz ne so we go” skrzy dła par tii pi wo szy” [1]. Je śli
więc rzecz ująć naj kró cej, me ce nas Chrza now ski
prze ko nał do sie bie za rów no for ma cje cen tro pra -
wi cy jak związ kow ców z NSZZ „So li dar ność”, któ -
rym je de na ście lat wcze śniej na pi sał sta tut. A tak że
hap pe nin go wą i li ber tyń ską Pol ską Par tię Przy ja -
ciół Pi wa oraz twar do fun da men ta li stycz ną
w obro nie kon ser wa tyw no -li be ral nych do gma tów
Unię Po li ty ki Re al nej Ja nu sza Kor win -Mik ke go.
Roz ra do wa ny dzia łacz mło dzie żów ki wy my ślił
wte dy na wet na pręd ce wier szyk: „od pi wo szy
do Mik ke go wszy scy chcie li Chrza now skie go”, któ -
ry nie tyl ko roz ba wił ku lu ary, ale traf nie od dał isto -
tę spra wy.

Nie za wie dli się z pew no ścią ci, któ rzy na nie -
go po sta wi li. Na mia rę swo jej hi sto rycz nej ro li mar -
sza łek Chrza now ski wy róż nił się bez stron no ścią
nie tyl ko w spo so bie pro wa dze nia ob rad, ale też
w szu ka niu kom pro mi so wych roz wią zań po li tycz -
nych w izbie po sel skiej re kor do wo, jak się oka za ło,
wów czas roz drob nio nej, w któ rej naj więk szy klub
(Unii De mo kra tycz nej) li czył 62 po słów. Je śli Sejm
był po dzie lo ny, to o Chrza now skim po wie dzieć
trze ba, że go sca lał.

Stał się też jed nym z trzech naj bar dziej wy ra zi -
stych i sza no wa nych – na rów ni z póź niej spra wu -
ją cy mi tę funk cję Jó ze fem Zy chem (Pol skie Stron -
nic two Lu do we) i Ma cie jem Pła żyń skim (Ak cja
Wy bor cza So li dar ność) – mar szał kiem od ro dzo -
ne go pol skie go Sej mu.  Za swój obiek ty wizm przy -
szło mu wy so ką za pła cić ce nę.

Ce na, ja ką przy szło mu za pła cić
Gdy Ja nusz Kor win -Mik ke zgło sił w Sej mie

już w ma ju 1992 r. pro jekt uchwa ły lu stra cyj nej,

Chrza now ski wstrzy mał się od gło su na po sie dze -
niu Pre zy dium Sej mu przy roz strzy ga ją cej de cy zji,
czy w ogó le to do pu ścić do gło so wa nia na fo rum
ob rad, bo pro jekt wzbu dził roz licz ne wąt pli wo ści
na tu ry praw no -kon sty tu cyj nej. Trzech człon ków
pre zy dium by ło za tym, dwóch prze ciw, więc
wstrzy mu ją cy się głos Chrza now skie go prze wa żył
o dal szym pro ce do wa niu uchwa ły, bo przy rów -
nym ra chun ku zda nie Mar szał ka by ją utrą ci ło.
Kie dy mi ni ster spraw we wnętrz nych An to ni Ma -
cie re wicz, zresz tą pod wład ny Chrza now skie go
w ZChN, re ali zo wał po swo je mu uchwa łę lu stra -
cyj ną – Mar sza łek zo stał przez nie go, po dob nie jak
Lech Wa łę sa, po mó wio ny o współ pra cę z taj ny mi
służ ba mi PRL. Po la tach sąd oczy ścił go z za rzu -
tów.  Wia do mo, że Wie sław Chrza now ski ja ko by ły
wię zień po li tycz ny i współ twór ca wraz z Ja nem Ol -
szew skim sta tu tu So li dar no ści, cięż ko to oskar że -
nie prze żył. Ni gdy jed nak nie po wie dział, że ża łu je
pa mięt ne go gło so wa nia na pre zy dium.

Mó wi ło się po pro stu: Mar sza łek. I wszy scy
wie dzie li, o ko go cho dzi. Je go po przed ni ka peł nią -
ce go tę sa mą funk cję w Sej mie kon trak to wym, sek -
su olo ga z za wo du i ab ne ga ta Mi ko ła ja Ko za kie wi -
cza ze Zjed no czo ne go Stron nic twa Lu do we go ra -
czej nikt po za oko licz no ścia mi ści śle pro to ko lar ny -
mi w po dob ny spo sób nie ty tu ło wał. Wie sław
Chrza now ski zbu do wał swój au to ry tet dzię ki bio -
gra fii, tak bo ga tej, że aż sym bo licz nej oraz za spra -
wą za cho wań w sa li ob rad, a nie jak in ni po li ty cy
for mu jąc dwór. Bo za wsze po zo sta wał do stęp ny
i życz li wy. Dla nas dzien ni ka rzy rów nież.

Miesz kał w zwy kłym blo ku, a drzwi po zo sta -
wa ły otwar te

Pa mię tam mo ją u nie go w do mu wi zy tę wraz
z eki pą Wia do mo ści TVP, kie dy pra co wa łem
nad ma te ria łem o Woj cie chu Wa siu tyń skim, daw -
nym uczest ni ku ru chu opo ru we Fran cji i żoł nie -
rzu ge ne ra ła Sta ni sła wa Macz ka, wie lo let nim emi -
gra cyj nym pu bli cy ście ru chu na ro do we go. Chrza -
now ski – wte dy już ty tu ło wa ny Mar szał -
kiem – przy stał na pierw szą za pro po no wa ną go -
dzi nę na gra nia i za pro sił do sie bie. Przy je cha li śmy
do je go miesz ka nia o nie wiel kim me tra żu

w skrom nym blo ku na war szaw skim Po wi ślu. Uję -
ło nas, że ży je tak zwy czaj nie jak je go wy bor cy, bo
nie je den po li tyk już wte dy zdą żył się wpro wa dzić
do apar ta men tu w chro nio nym osie dlu z me bla mi
na wy so ki po łysk. Sta rał się i świet nie się to uda ło
zmie ścić jak naj le piej to, co chce po wie dzieć, w kil -
ku na stu se kun dach wy po wie dzi dla głów ne go wy -
da nia.  Cho ciaż nie wy wo dził się prze cież z ery me -
diów au dio wi zu al nych, a za raz po woj nie, za nim
aresz to wa ła go ko mu ni stycz na bez pie ka, pi sy wał
w „Ty go dni ku War szaw skim” re da go wa nym przez
śro do wi ska chrze ści jań sko -de mo kra tycz ne, sta ra ją -
ce się zna leźć dla sie bie i czy tel ni ków miej sce choć -
by na mar gi ne sie ów cze snej ofi cjal nej rze czy wi sto -
ści.   Da rem nie zresz tą, bo więk szość re dak cji
do koń ca 1948 r. tra fi ła za kra ty. Sam Chrza now ski
na dłu gie sześć lat, po cięż kim śledz twie. Żad na en -
cy klo pe dycz na not ka nie od da te go, co prze żył.

Dzie ło ży cia: sta tut dzie się cio mi lio no we go
Związ ku

O czło wie ku, zwłasz cza tak twór czym, naj wię -
cej mó wi je go dzie ło. W tym sen sie Wie sław Chrza -
now ski prze szedł do hi sto rii wcze śniej, niż ob jął
funk cję Mar szał ka pierw sze go od po nad sze ściu
de kad po cho dzą ce go z wol nych wy bo rów pol skie -
go Sej mu. Za dzie ło je go ży cia uznać trze ba sta tut
NSZZ „So li dar ność”, któ ry na pi sał wspól nie z Ja -
nem Ol szew skim. Nie był to prze cież zwy czaj ny
do ku ment zwy kłe go związ ku za wo do we go.

Za spra wą dzia łań wła dzy, pró bu ją cej do nie go
do pi sać za sa dę kie row ni czej ro li PZPR, na któ re
nie go dzi li się związ kow cy – Pol ska sta nę ła już je -
sie nią 1980 r. wo bec groź by kry zy su na wet po waż -
niej sze go niż ten, któ ry osta tecz nie roz go rzał
w grud niu na stęp ne go ro ku.

Za spra wą praw ni czych i ne go cja cyj nych umie -
jęt no ści Wie sła wa Chrza now skie go nie tyl ko naj gor -
sze go uda ło się unik nąć, ale znie na wi dzo ny do pi sek
w sta tu cie So li dar no ści się nie zna lazł. Zwią zek zaś
zy skał pod sta wy do le gal ne go dzia ła nia, cho ciaż
póź niej za mach ge ne ra łów z 13 grud nia 1981 r. po -
zba wił go na po nad sie dem lat tej moż li wo ści.
Wróć my jed nak do go rą cej je sie ni 1980 ro ku.



Ewa Ber be ry usz tak re la cjo no wa ła ob ra dy Ko -
mi sji Kra jo wej NSZZ „So li dar ność” w war szaw -
skim Klu bie In te li gen cji Ka to lic kiej przy Ko per ni -
ka w przed dzień re je stra cji Związ ku w Są dzie Naj -
wyż szym: „Ta de usz Ma zo wiec ki zmę czo nym ru -
chem się ga jąc po mi kro fon, ape lu je do wszyst kich
o zdy stan so wa nie się od uj mo wa nia za gad nie nia
w ka te go riach me czu z sę dzią Ko ściel nia kiem: Tu
się wa żą da le ko po waż niej sze spra wy.

Wro cław (Mo dze lew ski bar dzo wol no): Nie
za po mi naj my, że w na szych rę kach spo czy wa los
Pol ski. Być mo że w hi sto rii po wo jen nej jest to je dy -
ny przy pa dek, gdzie sta tut związ ku za wo do we go
mo że stać się przy czy ną wy da rzeń o roz mia rze eu -
ro pej skim” [2].

Au to ra mi sta tu tu So li dar no ści o ta kim wła -
śnie zna cze niu by li – przy po mnij my – Wie sław
Chrza now ski i Jan Ol szew ski. Czło wiek ist nie je
po przez swo je dzie ło, moż na tyl ko po wtó rzyć.

A już dzień póź niej po ob ra dach „kra jów ki”
w KIK, jak od da ła z ko lei Jo an na Strze lec ka: „10 li -
sto pa da przed gma chem są dów na Lesz nie cze kał
spo ry tłum lu dzi. (..) Dla cze go Sąd tak dłu go ka że
cze kać? Coś gło śniej mó wio no, krzy cza no. W koń -
cu tuż przed dru gą po po łu dniu wy szli. „So li dar -
ność” za re je stro wa na bez zmia ny sta tu tu! Nie trze -
ba straj ko wać! Trza ska ją apa ra ty, war czą ka me ry,
bły ska ją fle sze. (..) Znik nę ło na pię cie.

Wa łę sa prze ma wia: „.. jest do brze, tak jak
chcie li śmy”. Po tem chwi la po wa gi, śpie wa my „Jesz -
cze Pol ska” i „Bo że coś Pol skę”. I szyb ko do au to bu -
sów, pra wie w bie gu. Przed sta wi cie le „So li dar no -
ści” ja dą na au dien cję do Księ dza Pry ma sa na Mio -
do wą. Ja dą dwa au to bu sy MZK z na lep ka mi „So li -
dar ność”; je den z Hu ty War sza wa i je den z Ur su sa.
Na Ogro do wej, na Świer czew skie go prze chod nie
już wie dzą. Uśmiech nię te twa rze, pod nie sio ne
dwa pal ce pra wej rę ki. Znak „Vic to ria”” [3]. Cy to -
wa ny re por taż „Ty go dni ka Po wszech ne go” spod są -
dów koń czy się zna mien ny mi sło wa mi: „Unik nię to
kon flik tu, któ re go skut ki naj bar dziej do tknę ły by
Po la ków. Od czuł by je jed nak ca ły świat” [4].

Chrza now ski rze tel nie wów czas na ta ki fi nał
za pra co wał. Do ra dzał rów nież przy re je stra cji Nie -
za leż ne go Zrze sze nia Stu den tów wspól nie z Bo le -
sła wem Ba nasz kie wi czem co po zwo li ło nie do pu -
ścić do wpro wa dze nia za pi su o prze wod niej ro li

par tii, przez ża ków zwa ne go „kie row ni cą”.

Od lat uczest ni czył w nie ba nal nych po le mi -
kach, do ty czą cych przy szło ści Pol ski.

Gdy w cza sach ro dzą cej się opo zy cji de mo kra -
tycz nej nie for mal ny li der Ko mi te tu Obro ny Ro -
bot ni ków a po tem Ko mi te tu Sa mo obro ny Spo łecz -
nej KOR Ja cek Ku roń opu bli ko wał „My śli o pro gra -
mie dzia ła nia”, to jak pi sze w „Nie le gal nej po li ty ce”
An drzej Anusz: „Z te za mi Jac ka Ku ro nia po le mi -
zo wał m. in. Wie sław Chrza now ski, któ ry w 1977
r. na ła mach lon dyń skiej „My śli Pol skiej” opu bli ko -
wał ar ty kuł pt. Rzecz o obro nie czyn nej i tzw. le wi -
cy la ic kiej. Sprze ci wiał się po my słom fin lan dy za cji
PRL, twier dząc, że nie zgo dzą się na to ani PZPR,
ani ZSRR. Pi sał, że sys tem nie jest re for mo wal ny
i na le ży go od rzu cić w ca ło ści, że tyl ko sta ła mo bi -
li za cja sił na ro do wych („obro na czyn na”) mo że
przy nieść po wo dze nie w wal ce z sys te mem” [5].
Znacz nie da lej po szedł oczy wi ście Le szek Mo czul -
ski w opu bli ko wa nej na czas pa pie skiej piel grzym -
ki z 1979 r. da ją cej nie za leż nie my ślą cym Po la kom
szan sę po li cze nia się, by cia ra zem i bu do wa nia
wspól no ty, „Re wo lu cji bez re wo lu cji”. W tym sa -
mym ro ku po wo łał Kon fe de ra cję Pol ski Nie pod le -
głej.

Chrza now ski na utwo rze nie swo jej par tii po -
cze kał aż 10 lat, an ga żu jąc się w in ne opo zy cyj ne
dzia ła nia. Jed nak to on a nie Mo czul ski zo stał
w no wej Pol sce mi ni strem, przyj mu jąc w rzą dzie
Ja na Krzysz to fa Bie lec kie go od po wie dzial ność
za re sort spra wie dli wo ści, cho ciaż ca łość te go do -
świad cze nia za mknę ła się jed nym tyl ko ro -
ku 1991. Eli mi no wał wte dy odzie dzi czo ne
po PRL czę sto drob ne ale do tkli we ab sur dy praw -
ne.

Cha ry zma ży wa, nie z gra ni tu

Mi ni strem prze my słu i han dlu, i to w dwóch
rzą dach mię dzy woj nia, Wła dy sła wa Grab skie go
i Win cen te go Wi to sa, był je go oj ciec, też Wie sław,
pro fe sor po li tech nik lwow skiej i war szaw skiej.
Po wie dze nie, że Wie sław ju nior pa trio tyzm wy -
niósł z do mu wy da je się więc w tym kon tek ście
try wial ne. Był ró wie śni kiem bo ha te rów „Ka mie -
ni na sza niec” ale nie wal czył w Sza rych Sze re -
gach lecz Na ro do wej Or ga ni za cji Woj sko wej

a póź niej w Ba ta lio nie Ar mii Kra jo wej „Har naś”.
Zo stał ran ny w Po wsta niu War szaw skim. Za raz
po woj nie zna lazł się w krę gu łą czą cym na dzie je
z od ra dza ją cym się Stron nic twem Pra cy o for ma -
cie chrze ści jań sko -de mo kra tycz nym. Ostrze że -
niem sta ło się już pierw sze, cho ciaż krót kie, za -
trzy ma nie przez urząd bez pie czeń stwa, po któ -
rym zszedł do pod zie mia. Ujaw nił się w ra mach
amne stii.

Do wię zie nia po cięż kich prze słu cha niach tra -
fił na dłu żej w la tach 1948-54. Za kra ta mi da ne
mu by ło przejść pie kło. Po wyj ściu na wol ność też
wie le cza su mi nę ło, za nim sko rzy stał z peł ni praw
oby wa tel skich. Cho ciaż stu dia praw ni cze ukoń -
czył już w 1945 r. na kra kow skim Uni wer sy te cie
Ja giel loń skim, do pie ro w po dob nie prze ło mo wym
ro ku 1981 r. do pusz czo no go wresz cie do wy ko ny -
wa nia za wo du ad wo ka ta.

Za to już od 1965 r. do ra dzał Chrza now ski
kard. Ste fa no wi Wy szyń skie mu. Czas był szcze gól -
ny, bo mi le nij ne go kon flik tu mię dzy pań stwem
a Ko ścio łem, kie dy Wła dy sław Go muł ka mó wił
o „ty siąc le ciu Pań stwa Pol skie go” a Ksiądz Pry mas
o mi le nium chrze ści jań stwa w Pol sce. Star ły się
dwie nar ra cje, kle ry ków z se mi na riów w tym Je rze -
go Po pie łusz kę po wo ły wa no do „lu do we go  woj ska
pol skie go”, wście kłość władz wzbu dził też po jed -
naw czy list bi sku pów do epi sko pa tu nie miec kie go.

Do ra dzał też ko lej ne mu pry ma so wi Jó ze fo wi
Glem po wi. Po śred ni czył w zwal nia niu in ter no wa -
nych i więź niów po li tycz nych. Pod ko niec lat 80.
zo stał pro dzie ka nem na Ka to lic kim Uni wer sy te cie
Lu bel skim.

Za wo do wo zaj mo wał się ja ko rad ca praw ny mi
aspek ta mi spół dziel czo ści miesz ka nio wej, skrom -
ną i z po zo ru naj nud niej szą pra cę wy ko ny wał rze -
tel nie. Cier pli wość Chrza now skie go wy na gro dzi ła
do pie ro no wa Pol ska, któ ra po wie rzy ła mu sta no -
wi sko mi ni stra spra wie dli wo ści.

Po dob nie jak te raz po wy bo rach uwal nia ją -
cych Pol skę od rzą dów PiS, Szy mon Ho łow nia zo -
stał po raz pierw szy po słem i od ra zu mar szał -
kiem – tak sa mo je sie nią w 1991 r. Chrza now ski
ja ko po sel ski de biu tant sta nął na cze le wol ne go
po cza sach rzą dów ko mu ni stycz nych i już nie ob -

ję te go kon trak tem jak ten po 4 czerw ca 1989 r.
Sej mu.

Po raz ostat ni man dat par la men ta rzy sty spra -
wo wał w Se na cie, w la tach 1997-2001 z ra mie nia
Ak cji Wy bor czej So li dar ność, kie dy po ło żył za słu gi
dla uchwa le nia epo ko wej re for my sa mo rzą do wej
i ad mi ni stra cyj nej, któ rej za ło że nia obo wią zu ją
do dzi siaj a w mię dzy cza sie uła twi ły ak ce sję Pol ski
do Unii Eu ro pej skiej i po zy ska nie od niej środ ków
po mo co wych.

Czy tel ni kom na le ży się wy ja śnie nie, dla cze go
po mni ko wy ży cio rys Mar szał ka po zwo li łem so bie
za mie ścić w koń co wej czę ści ar ty ku łu. Wy tłu ma -
cze nie pro ste. Nie z le gen dą prze cież przez la ta
mie li śmy kon takt, lecz z ży wym czło wie kiem.
Życz li wym, dow cip nym, by strym. Ta kim go za pa -
mię ta my. Jed ne go z naj więk szych bo ha te rów wol -
nej Pol ski, o któ rą wal czył i za któ rą był ra nio ny, tor -
tu ro wa ny i wię zio ny. I któ rej wskrze sze nia nie tyl -
ko da ne mu by ło do żyć, ale czyn nie wpły wać na jej
kształt. Po to, by zbli ża ła się do ma rzeń mło dzie ży
mię dzy woj nia i kon spi ra to rów cza su oku pa cji nie -
miec kiej, war szaw skich po wstań ców i więź niów
po li tycz nych sta li ni zmu, wresz cie uczest ni ków
opo zy cji de mo kra tycz nej i mi lio nów człon ków
NSZZ „So li dar ność”.

W każ dej z tych ról tak zna ko mi cie od naj do -
wał się Wie sław Chrza now ski. Z ich zaś po łą cze nia
zro dził się nie po mnik z co ko łem z gra ni tu, lecz
cha ry zma, ży wo od dzia łu ją ca na uczniów i na stęp -
ców. Do rów nać mu się pew nie nie da. Po zo sta je
stać się war tym je go tra dy cji.

[1] An to ni Du dek. Pierw sze la ta III Rze czy po -
spo li tej 1989-1995. Wy daw nic two GEO, Kra -
ków 1997. s. 193

[2] Ewa Ber be ry usz. Za łącz nik. „Kul tu ra”,
War sza wa, z 23 li sto pa da 1980

[3] Jo an na Strze lec ka. Na Mio do wej i u „No -
wot ki”. „Ty go dnik Po wszech ny” z 16 li sto pa -
da 1980 

[4] ibi dem   
[5] An drzej Anusz. Nie le gal na po li ty ka. Zja wi -

sko dru gie go obie gu po li tycz ne go w PRL (1976-
1989). Ak ces, War sza wa 2019, s. 94-95
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Wie sła wa Chrza now skie go wspo mi na KRZYSZ TOF KRÓL, uczest nik Ru chu
Kon tro li Wy bo rów, po seł I i II ka den cji (1991-97), b. prze wod ni czą cy klu bu par la -
men tar ne go Kon fe de ra cji Pol ski Nie pod le głej, wię zień po li tycz ny io po zy cjo ni sta
z lat 80. Dłu go i cie ka wie moż na by o Wie sła wie Chrza now skim opo wia dać, bo też
dłu gie i cie ka we miał ży cie. Los nie oszczę dził mu wie lu dra ma tycz nych sy tu acji. Jak
wte dy, kie dy ra zem wra ca li śmy z Au stra lii z de le ga cją pierw sze go wy ło nio ne go
w cał ko wi cie wol nych wy bo rach Sej mu, któ re go był Mar szał kiem. Na lot ni sku ocze -
ki wa ły na nas obu żo ny. Ale za raz się oka za ło, że na Wie sła wa Chrza now skie go cze -
ka rów nież An to ni Ma cie re wicz. Po to, że by swo je go zwierzch ni ka w Zjed no cze niu
Chrze ści jań sko -Na ro do wym po wia do mić, że go umie ścił na li ście agen tów. 

Wie sław Chrza now ski po zo sta wał głę bo ko wie rzą cym ka to li kiem. Nikt nie mo -
że mu za rzu cić że by w ży ciu co dzien nym czy pu blicz nym nie kie ro wał się wska za -
nia mi wia ry. Jed nak kie dy po ja wił się po mysł umiesz cze nia krzy ża w sa li ob rad Sej -
mu, wca le nie stał się je go zwo len ni kiem. Uzna wał po pro stu, że to in na do me na.
Do te go naj waż niej sze go z sym bo li chrze ści jań skich od no sił się przy tym w spo sób
szcze gól ny i z pie ty zmem. Kie dy An drzej Lep per ja ko li der po za par la men tar nej
wte dy Sa mo obro ny po pro wa dził de mon stra cję swo ich zwo len ni ków na Sejm, wko -
pa li oni w jej trak cie w traw nik przed tym gma chem krzyż, co miał ja ko by – przy -
naj mniej oni tak twier dzi li – przy po mi nać wszyst kim o krzyw dzie pol skie go chło pa.
To wte dy Wie sław Chrza now ski po wie dział pu blicz nie, że jest coś nie go dzi we go
w wy ko rzy sta niu krzy ża dla ce lów po li tycz nych. Zna lazł też roz wią za nie. Mar sza łek
ka zał krzyż z sej mo we go traw ni ka do ko ścio ła na Sol cu, gdzie zna lazł on god ne i na -
leż ne mu miej sce.

Sprzeciwiał się wykorzystywaniu 
krzyża w polityce

reklama
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Ocieplenia budynków

styropian i wełna, montaż

parapetów i podbitki. 696-

167-029

POMOC DROGOWA

RUSZKI MLODZIESZYN

WYSZOGROD TEL.640-

727-640SWIADCZYMY

USLUGI POMOCY

DROGOWEJ NA TERENIE

CALEJ POLSKI.

TEL.604727640

Transport, przeprowadzki,

wszelkiego rodzaju

porządki, wynajem auta -

duża, pojemna i

oświetlona przestrzeń

ładunkowa. 797379956

Wykończenia i remonty. Umowa,pisemna gwarancja.

Perfekcyjne doradztwo. Darmowy transport. Dawne

ceny. Spełniamy potrzeby, oczekiwania i marzenia.

797379956
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Płocki Powiatowy Uniwersytet Trzeciego Wieku Oddział w Małej Wsi
Od dział Uni wer sy te tu Trze cie go Wie -
ku w Ma łej Wsi jest jed nym z 13 od -
dzia łów Płoc kie go Po wia to we go Uni -
wer sy te tu Trze cie go Wie ku dzia ła ją -
ce go od 2017 ro ku na te re nie 10
gmin po wia tu płoc kie go, zrze sza ją -
ce go 400 słu cha czy -se nio rów.

W Ma łej Wsi ma my 37 słu cha czy.
PPUTW jest jed nost ką or ga ni za cyj -

ną Sa mo dziel ne go Ko ła Te re no we -
go 168 Spo łecz ne go To wa rzy stwa
Oświa to we go w Ma łej Wsi, któ re wcze -
śniej pro wa dzi ło Spo łecz ne Li ceum
Ogól no kształ cą ce.

Po wsta nie PPUTW by ło od po wie -
dzią na po trze by se nio rów zwią za ne
z za go spo da ro wa niem ich wol ne go cza -
su, roz wi ja niem ich za in te re so wań oraz
chę cią in te gra cji śro do wi ska se nio rów.

W od dzia le PPUTW w Ma lej Wsi
w ro ku 2023 by ły or ga ni zo wa ne za ję cia
m. in. z ję zy ka an giel skie go, in for ma ty -
ki, mu zy ki, za ję cia spor to we, spo tka nia
z psy cho lo giem, te ra peu ta mi, die te ty -
kiem, warsz ta ty rę ko dziel ni cze, ku li -
nar ne, z eko lo gii i tań ca oraz wy jaz dy
do te atru i mu ze ów. 

Na sze dzia ła nia w du żej mie rze
moż li we by ły dzię ki pro jek tom fi nan so -
wa nym m. in. przez Fun da cję Or len,
Urząd Mar szał kow ski w War sza wie,

MCPS Po wiat Płoc ki, PE FRON, Dzia łaj
Lo kal nie oraz Gmi nę Ma ła Wieś.

W or ga ni za cji dzia łań wspie ra ły nas
ta kie in sty tu cje i oso by jak m. in. Wi ce -
mar sza łek Sej mu Piotr Zgo rzel ski, Mar -
sza łek Wo je wódz twa Ma zo wiec kie go
Adam Stru zik, Sta ro sta Płoc ki Syl we -
ster Ziem kie wicz, Dy rek tor Wy dzia łu

Roz wo ju Go spo dar cze go i Pro mo cji
w Sta ro stwie Po wia to wym w Płoc ku
Ka ro li na Ko per, Gmin ne Cen trum Kul -
tu ry Mul tiO sa da w Ma łej Wsi, Mu -
zeum Ma zo wiec kie, Te atr Płoc ki im. J.
Sza niaw skie go, Mu zeum Wsi Ma zo -
wiec kiej w Sierp cu, Po wiat Płoc ki, czy
Gmi na Ma ła Wieś. 

Se nio rzy z Ma łej Wsi ak tyw nie
uczest ni czy li w im pre zach in te gru ją -
cych śro do wi sko se nio rów PPUTW
z ca łe go po wia tu płoc kie go, a tak że
UTW z Sierp ca jak: Ju we na lia Se nio ral -
ne w Sierp cu, Roz po czę cie Ro ku Aka -
de mic kie go PPUTW 2023/24 w Sierp -
cu, II Po wia to wy Kon kurs Re cy ta tor ski
Se nio rów PPUTW w Słu bi cach Szym -
bor ska -Fre dro (III miej sce za ję ła Pa ni
Mał go rza ty Szmu le wicz), II edy cja za -
wo dów Se nior na Spor to wo w Dro bi nie
m. in. w ta kich dys cy pli nach jak bu le,
kro kiet ogro do wy czy kubb.(se nio rzy
z Ma łej Wsi zdo by li sze reg miejsc na po -
dium).

Na te re nie Ma łej Wsi dzię ki sta łej
współ pra cy z Gmin nym Cen trum Kul -
tu ry Mul tiO sa da w Ma łej Wsi i Dy rek -
tor Ewą Ste fa niak zor ga ni zo wa no we
wrze śniu gmin ną edy cje za wo dów spor -
to wych Se nior na Spor to wo w 7 dys cy -
pli nach, w któ rych udział wzię ło

po nad 70 se nio rów nie tyl ko słu -
cha czy PPUTW ale rów nież z dwóch
Do mów Se nio ra w Ma łej Wsi, Związ ku
Eme ry tów Ren ci stów i In wa li dów
w Ma łej Wsi i Śro do wi sko we go Do mu
Sa mo po mo cy w Sta rych Świę ci cach.
Za wo dy prze pro wa dzo no na te re nie
Mul tiO sa dy, któ re sfi nan so wa ła Gmi na

Ma ła Wieś, w ra mach re ali zo wa ne go
przez nas pro jek tu w za kre sie wspie ra -
nia i upo wszech nia nia kul tu ry fi zycz -
nej. Tu ogrom ne po dzię ko wa nia dla Pa -
na Krzysz to fa Dęb skie go za je go za an ga -
żo wa nie or ga ni za cyj ne i prze pro wa dze -
nie za wo dów w Ma łej Wsi i Dro bi nie.

15 li sto pa da słu cha cze PPUTW
z Ma łej Wsi uczest ni czy li w wy jeź dzie
warsz ta to wo -tu ry stycz nym do Mu -
zeum Mo to ry za cji i Tech ni ki w Otrę bu -
sach i do Cen trum Folk lo ru Pol skie go
w sie dzi bie Ze spo łu Ma zow sze w Ka ro -
li nie gdzie oprócz zwie dze nia eks po zy -
cji zwią za nej z pol skim folk lo rem i hi -
sto rią Ma zow sza uczest ni czy li w warsz -
ta tach ta necz nych pro wa dzo nych przez
tan cer kę Ze spo łu Ma zow sze.

Wszyst kich Se nio rów, któ rzy chcie -
li by uczest ni czyć w za ję ciach i stać się
słu cha cza mi PPUTW Odział w Ma łej
Wsi   za pra sza my do kon tak tu z ko or dy -
na to rem od dzia łu w Ma łej Wsi Pa nią
Al do ną Bi łyk.

W imie niu wszyst kich stu den tów -
se nio rów PPUTW   chciał bym ser decz -
nie po dzię ko wać wszyst kim, któ rzy
wspie ra li na sze dzia ła nia i po ma ga li je
re ali zo wać.

KO OR DY NA TOR PO WIA TO WY PPUTW -WIE SŁAW ŻMU DA

SP Grodziec certyfikaty z języka angielskiego i stypendium Marszałka
Województwa Mazowieckiego

Uczennice Szkoły Podstawowej w
Grodźcu, po zdaniu egzaminu Cambridge
na wysokim poziomie, uzyskały
międzynarodowe certyfikaty. Maja
Żółtowska (obecnie uczennica klasy IV)  na
poziomie   A2 - odpowiednik egzaminu
ósmoklasisty, Zuzanna Piotrowska (świeżo
upieczona absolwentka) na poziomie B2 -
odpowiednik matury rozszerzonej. Należy
wspomnieć, że Zuzia jest stypendystką
Marszałka Województwa Mazowieckiego i
otrzymała w roku szkolnym 2022/2023
stypendium dla uczniów szczególnie
uzdolnionych - jej projekt był związany z
językiem angielskim.

OPIEKUN: JUSTYNA TURKOWSKA

Jasełka w Szkole Podstawowej im. Fryderyka Chopina w Kobylnikach
W świą tecz ny na strój wpro wa dzi li nas ucznio wie ze Szko -
ła Pod sta wo wa im. Fry de ry ka Cho pi na w Ko byl ni kach
przed sta wia jąc Ja seł ka, któ re by ły wy jąt ko we, pięk ne
i wzru sza ją ce.

Ucznio wie prze nie śli ca łą spo łecz ność szkol ną oraz za pro -
szo nych go ści wśród któ rych obec na by ła Bur mistrz Gmi ny
i Mia sta Wy szo gród Iwo na Gor tat wraz z Prze wod ni czą cą Ra dy
Bar ba rą Do mi ni kie iwcz do okre su Na ro dze nia Pań skie go.

Ja seł ka by ły ucztą dla du cha szcze gól nie, w tym wy jąt ko -
wym okre sie wy cze ki wa nia na ro dzin Pa na. 

Bur mistrz Iwo na Gor tat dzię ko wa ła, że mo gła uczest ni czyć
w pięk nych ja seł kach, przy go to wa nych z ogrom nym za an ga żo -
wa niem i dba ło ścią o każ dy szcze gół, co wy ma ga ło pra cy,
a przede wszyst kim wło żo ne go ser ca za rów no uczniów, na uczy -
cie li oraz ro dzi ców – jesz cze raz ogrom ne bra wa i po dzię ko wa -
nia. 

Po ja seł kach od był się kier masz świą tecz ny, gdzie moż na by -
ło za ku pić pięk ne ozdo by świą tecz ne.
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